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P i ^ n o  p o ś w i ę c o n e  s p r a w i e  r o b o t n i k ó w  i i n t e l i g e n c j i  p r a c u j ą c e j .

Cena p H a m a t y :  

M iesięcznie filie. 100 

na prow incji „  110

A d m i n i s t r a c j a  o t w a r t a  o d  g .  9 r a n o  
..... ..  d o  7 w i e c z o r e m .......................

R e d a k to r  p r z y jm u je  w e  w to rk i  i p łą tk ł  
......... .. od  5 —  7 w io c z o ra m ..................

C E N A  OGŁOSŁRŃ:
Przed te k s te n  mk. 2 ł.— 
w tetołde mk.15.—p* t»k- 

< ście r tk la n y  «k.10.—,»«- 
kreloglm k. 10—.tw yeia). 
ne tak. 7.09 ta wiaraa nom. 
parelowy jedaolam ew r.

UWAGA: Prenumeratą, 
oraz wszelkie należności 
przesyłane pocztą, nale
ży adresować jak oastą-\ 
puje:

PAWEŁ URBANIAK 
Łćdź, Przejazd Nr. 3, 

„Praca“.

S e k r e ł a r j a t  R e d a k c j i  o tw a r ty  d la  p u 
b l iczn o śc i  od  7— 9 w iecz . codz ienn ie .
Rękopisów nlmadaiącycb elę do iraku Redakcji 

nia sw r«a.
Arsykaty bez oznaczenia honarirjma nwazaas 
— — — są z3, bezpłatne. — — —

Ogłoszenia drobae 2.59 na 
xa wyraz, dla poł£ak*h 

eyoh pracy 2.— 
Ogłoszenia zamiejscowe o 
50 proc. droiej. — Zagra
niczne o 100 proc. droiej. 
Ogłoszenia nadsyłana p» 
g.ó wiscz. iJ pf

Fi d a k c j a  i a u i ro in is t r a e ja  P r z o j a z d  Na 8 . T E L E F O a  N& 32. K onto  c z a k e w o  P .  K . 0 . 6 0 1 4 3

Prenumeratę i ogłoszenia dia pisma „Praca“ przyjmuje Biuro pism A. Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15.
■ ■ j---.------ .- ¿ g Tmr-" '" -------'^ ■7iriiniiiiiiir^-~'~~~~~- ^  ~—----  .. -------—......... ............ -r-̂ —■

Teatr Miejski
D tl t l i iB  16.

E rekcją Al.. Z o l c io r o w io z a ,

Hleizlelc 15 mija o g. 3 p.p. po cenach populara.

„ B i a ł a  r ę k a w i c z k a “

aituka w 5 akt. St. Żer o ««kiego.

Niedziela 15 b. m. o g. 8 w.

jginiz Któlswei fe jp k «r
kom. w a akt. S. Dobrzańskiego. Prem)ertt!

Poniediiułek 16iV o ar. 3 po. pei. pa eonach popul.
„S krom na H an k a“ KkŁ V ^ o .

O.godz. 8 wlecz, po cenach zwyczajnych
„Źałnierz królowej [Madagaskaru“

kom w 3 akt St. Dobrzańskiego.

Kino-Toatr

H a w D Ś c i
Piotrkowska

róg OlówneJ.

D i i i F b r w s z y  r a z  w  Ł o d z i ! O z i ś
N a jn o w s z e  p r z y g o d y  p o s z u k iw a n e g o  a w a n t u r n i k a  s y m p a ty c z n e g o  u lu b ie ń c a  P u b l i c z n o ś c i  H A R R Y  PEELTA p. t

C H Y B I O N Y  D O P I N G
Fascynujące naplecieni nerwów epizody, wzbudzają podziw wAród szerokich warstw społeczeństwa, albowiem nlo łatw* mają za
gadkę do rozwląsaala, afcy o*Jowlek raógt poiwiijoać swojo życlo dla utrwalonla ofektów S7,tnlrl kinematograficznej, któro dotych

czas uchodziły fca bujną wyobraźnię.

w 6-ciu
częściach.

Kino-Toałr
r  ■

Piotrkowska
^  róg G łów nej.

m
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m
m
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p t ę d n e  h o ł o .
Prasa, stołeczna 1 prowincjonal

na partyjna od p e w n e g o  czasu roz
brzmiewa namiętnym s p o r e m  o  to, 
czy ma nastąpić rekonstrukcja ga
b i n e t u ,  a jeżeli ma, to w  j a k i  spo
sób powinna się ona dokonać 1 czy 
obecny premjor Witos stanie na cze- 

nowego rządu.
Sądząc z głosów prasy piastow

skiej, rząd Wltosowy istotnie ustą
pi* bądź na pierwszem posiedzeniu 
S?jmu, bądź nawet, jak twierdzą 
niektórzy, jeszcze przed zebraniem 
się Izby poselskiej. W ten sposób 
pr*esilenie rządowe stanie się aktu- 
ałnem i przed społeczeństwem ca
lom, a przed klasą pracującą głó- 
'•vnie, stanie żywo zagadnienie, ja- 
łlr® będzie nowy rząd, który się z 
™go przesilenia wyłoni, czy będzie 
**8zy, czy lepszy, czy też wszystko 
P0zostanie p0 dawnemu.

Prz0a^enia gabinetowe w Pol-
'i?0, r ona’ Ja^0 Pastw o niepodległe Jstnleje dopiero rok czwarty, 
mają juz swoją i to bardzo żałosną
i tragiczną historję. Z powodu tego,
io od początku swojego istnienia 
nasz Sejm nio potrafił wyłonić zpo- 

<6ród siebie ani razu zwartej i zde
cydowanej większości, każdorazowe 
przesilenie gabinetowe u nas staje się 
tem, czem byó powinno i czem jest 
w krajach praworządnych i parla
mentarnych, a więc przesunięciem 
»rodka ciężkości na prawo, bądź na 
^Wo, lecz ze zgiełkliwą i gorszącą
i tok? pomiSdzy partjami o wpływy

lłtyczno^^^3,2 ża(ine stronnictwo po- 
at-akcyin^16 P°trafi stworzyć siły
l ap«ayJX d“frcdtoŴ  któr3bf
ugrupowań i 0“ 6?0 SMroe lnny.ch

r s s s L , d h S B s S
trutą atmosferę 
Stojących na bardzo utskim 
mie moralnym i daje w wyniku 
rząd, jeżeli nie gorszy, to w każ
dym razie nie lepszy od poprzednie
go, czyli doprowadza nie tyle do 
amiany systertm. czy nawet kisrun-

ku politycznego, ile poprostu do 
zmiany osób i podziału tek według 
nieco odmiennego klucza partyjne
go. Jeżeli stosunki, panujące u nas 
wogóle, w czasi^ istnienia gabinetu 
są nieznośne ze .względu na anar- 
chję pojęć państwowych, swawolę 
biurokrapji i wogóle rozprzężenia, 
to każdorazowo przesilenie rządowe, 
trwające nieraz oałemi tygodniami, 
staje się wprost katastrofą ładu i 
porządku. Nic więc dziwnego, że 
patrjotyczne sfery naszego narodu 
z trwogą i lękiom przyjmują każdą 
wiadomość o mającem nastąpić 
przesileniu, a żywioły bardziej tchó
rzliwe powiadają, że raczej niech 
będzie ten rząd, chociaż marny, jaki 
jest, niż bezrząd. że lepszy jest już 
podły rząd, niżeli żaden.

Trudno by^ zwolennikiem ga
binetu p. Witosa i zachwycać się 
jego rządami. Trudno zdobyć się na 
taką dozę samozaparcia, ażeby wbrew 
interesom klasy robotniczej, wobec 
tego rządu, zwanego „tańcem świę
tego Witosa" zachować stanowisko 
neutralno i pomijać milczeniem 
wszystkie krzywdy, jakie wynikają 
dla proletarjatu przemysłowego i in
teligentnego, oraz ' całej ludności 
miejskiej z powodu ciasnej, egoisty
cznej, zaślepionej chłopskiej polity
ki wójta- z Wierzchosławic. •

Przez cały czas sprawowania 
rządów obecny nasz premjer mety
le dbał o interesy Rzeczypospolitej, 
ile o wyzyskanie swych wpływów 
dla podniesienia i wzmocnienia par
tji „Piasta“, oraz napchania marka
mi przepastnych kieszeni, wzboga
conych na wojnie paskarzy wiej
skich. Jednocześnie wszystkie po
stulaty robotnicze, wszystkie uspra
wiedliwione żądania Nar. Part. Rob. 
były zbywane obiecankami zwodne- 
mi, gdyż p. Witos wyszedł z dobrej 
szkoły austrjackiej i wie, w jaki 
sposób obietnicami sypać, ażeby ich 
później nigdy nie dotrzymywać. Po
dziwiać należy stoicką cierpliwość
i obywatelską ofiarność przywód
ców NPR, którzy ze względu na 
dobro państwa w przededniu plebis
cytu na Śląsku i rozgrywania sie

walki o pokój w Rydze nie chcieli 
występować z rządu, ażeby mu cięż
kich jego zadań na terenie polityki 
zagranicznej nie utrudniać: Z tych 
jedynie powodów NPR. nie przeszła 
do gwałtownej i zaciętoj opozycji 
przeciw protektorowi pa- karzy wiej
skich, mimo takich jawnie wrogich 
ze strony p. Witosa posunięć, jak 
protekcja prowokacyjnie wobec NPR. 
zachowującego się min. Kucharskie
go, jak prześladowanie *uchu NPR.
i członków enperowskich na Pomo
rzu, w Wielkopolsce i Małopolsce, 
jak sprawa militaryzacji i wiele in
nych, na wyliczenie których nie 
starczyłoby miejsca w „Pracy“. Dziś 
oczywista rzecz, powody, dla któ
rych NPR. brała udział w rządzie, 
całkowicie upadły i sprawa ustą
pienia naszego ministra z gabinetu 
stała się konieczną, zwłaszcza- wo
bec stosunku rządu Witosa do roz
grywających się wypadków na G. 
Śląsku.

Ale usuwając się z rządu NPR. 
nie będzie kruszyć kopji o lo, czy 
obecny gabinet p. Witosa ustąpi, 
czy też zostaiiie jedynie zrekonstru
owany. Zbyt trzeźwo patrzymy na 
wypadki, ażebyśmy przywiązywali 
wagę do tego, czy piastowcy będą 
rządzić Polską, mając na czele Wi
tosa w butach i bez krawata, czy 
też Rataja w lakierkach i z zama
szystym krawatem, zawiązanym w 
kokardę na 5 metrów długości. De- 
mokratyzm i stosunek do klasy ro
botniczej premjera wyraża się nie 
w takim, czy innym kostjumie. u- 
żywanym dla efektów teatralnych, 
lecz w całokształcie polityki i tak
tyki, jaką się w odniesieniu do po
stulatów Polski pracującej stosuje.

K a żd y  obywatel powinien 
być członkiem

[umaili Krzyii
Zapisy przyjmuje i wydaje zna
czki na rok 1921 biuro Cz. Krz. 
przy ul. Piotrkowskiej JSS 96, 1 p.
•w godzinach od 9 — 3 po poł.

« i niimtawii..i»ai '

Wiemy dobrze, że najsilniejszem 
stronnictwem w Sejmie dzisiaj jest 
stronnictwo piastowskie i wiemy 
równięż dobrze, że stronnictwo p. 
Witosa nie może zdobyć się na to. 
ażeby stworzyć większość w Sej
mie boz skrajnej^ lub bez mniej 
skrajnej prawicy. Wiemy dobrze, że 
po ustąpieniu obecnego gabinetu, 
albo znów powstanie taki sam ga
binet z niektóremi zmianami co do 
osób, albo też będzie próbą zmiany 
konstelacji stronnictw, która dopro
wadzi do miesięcznego conajuiniej 
bezrządu i skończy się znowu ni- 
czem.

Sprawa sanacji rządu i ustale
nia- polityki silnej ręki i konsek
wentnego programu jest tak długo' 
fikcją, a wszelkie wysiłki w tym 
kierunku szamotaniem się bezna- 
dziejnem w błędnem kole, dopóki 
trwa dzisiejszy bezpłciowy, pozba
wiony większości Sejm.

Jaknajszybsze zakończenie o- 
brad tego Sejmu i rozpisanie wy
borów do nowego—oto jedyne wyj
ście z zawrotnego błędnego kola, w 
jakie wpadła polska myśl pańswo- 
wa w tej dobie.

Z j a z d  N a c z e l n e j  R a d y  I .  P .  R .
O sta tn i  zjazd Naczelnaj Rady N. P. R., 

k tóry  odby ł si< w niedzielą i pon iedz ia 
łek  w P o z n a n ia ,  był zwycięstwem  tych, 
k tó rzy  wierzyli, źe z pod sko rupy  ds ie ln i-  
eow ości wystrzeli d ach  polski, k tóry sce
m en tu je  narodow y  iu c h  robotn iczy  w Pol
sce  N iepod leg łe j  i Z jednoczonej.

Now y s ta tn t  party jny , u ch w alony  w 
poniedzia łek , x je d n e j  s trony  da je  a u to n o 
mia poszczegó lnym  organ izac jom  woje

wódzkim, z d ru g ie j  zaś s t ro n y  p rzew idu je  
s ilną  władzę wykonaw czą cen tra lny . Bea 
tego  oczywiście żadnej partji  wyobrazić  
sob ie  n ie  m o in a .  S ta ta t  zrywa z dz ie ln i-  
cowością, n ie  uzna je  b. zaborów, czyli 
N. P. R. w łon ie  w łasnem  przeprow adza 
z jednoczen ie  czyli unifikację. Nowy sta tu t  
również podnosi  an to ry te t  prasy, w yposa
ża jąc  redak to rów  p ism  z ty tu łu  s tanow i
ska w m an d a ty  pełnom ocnych  de lega tów
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w  e ¿ r o d z ie  G R A N D  H O T E L U  

D z iś  OTWARCIE sezonu letniego

,,DEBIUTANCI"
r o t s i e i ł a  w  2 * c b  w i e l k i c h  

c z ę ś c i a c h  z  u d z i a ł e m

Horbowskisj, Pawińskiej, 
Wojnowskiej, Faliszew

skiej, Łoskotta, Chwast- 
kiewicza, dssorji-Brflchocktop

P o d  H a l ą  w  ogrodzie 

GRAESD HOTELU 
Dziś g. 9 rano otwarcie

K A W I A R N I
S tan isław a Englsra.

na kongresy partają«, a takie upow ainit- 
¡ąc ich do udziału w posiedzeniach Na
ci 1 :ej Rady NPR. z głosem doradczym. 
Zabezpiecza to redaktorom stanowisko 
niezależnych stróżów program a partyjne
go «  ich obwodzie działania. Z tuuauiein 
wym n ć należy posłów Chądzyńskiego i 
w k iwicza, którzy pizeprowadzlli od- 
r rą «chwałę. |

Na tymte zjeidzie obrano również 
nowy Komitet Wykonawczy, wyraziwszy

?uprzednio podziękowanie ustępującemu 
rzez aklamtcję wybrano prezesa in*. Jan

kowskiego, 1-2* wiceprezesa posła Chą
dzyńskiego i U-go wiceprezesa Piechtę z 
Górnego Śląska. Przez wybór ponownyjji 
b. tn'niatra Jankowskiego wyrażono nle-i’ 
tylko zaufanie dla lego ostatniej działał-*: 
boścI, ale wyraża się w tem «znanie dlat  
długoletniej działalności zwłaszcza w cza
sie wojny. Wybór pctaeaa Koła sejmowe 
go posła Chądzyńskiego był uznaniem 
dla pracy sejmowej, ale głównie za stano
wisko wobec powstania górnośląskiego. 
Trzeba bowiem zaznaczyć, ie  wiadomość

o w y b u c h a  po w stania  na G .  Ślą sku  za 
stała w  W arszaw ie  tylko 'Iwccb Członków 
K o m . W y k ., m in istra  Ja n k o w s k ie g o  i po
sła C hądzyńsk iego . N a g ło ś ć  spraw y wy
m agała n ie zw ło c zn e j d e c y zji, c b ;J  
p o w zię li. O s o b n a  re zo lu c ja  wyraża im  za  
to  p o d zię k o w a n ie . Resztę c zło a k o w  K o m i
tetu W y k o n a w c ze g o  wybTano k a rtk a m i. 
P o s e ł W a s zk ie w ic z  z  zasadniczych w zglę
d ó w  z r z e k ł się k a n d y d a tu r y . N a jw ię k s zą  
lic zb ę  g ło s ó w  zd o b y li dw aj w e te ra ni ru - 
cbu n a ro d o w o -ro b o tn ic ze g o  w b. K o n g re 
sówce b. m iniste r P e p ło w s k i. oraz  i c ż .  B u -  
ja ls k i, następnie po3eł N a d e r , re d . P o p ie l 
z T o r u n ia , p re f. K u lc z y c k i, poseł F ic h n a , 
H e r z  i P a w la k .

Zjazd u c h w a l i  szereg  rezolucji, z któ
rych p o da jem y  następującej

L
Rada N aczelas  N PR  «łojąc na stano

wisku czynnego  p op ie ran ia  pow stan ia  lu* 
d u  gó rnośląsk iego , aicc^ptoje całkowicie 
ustąpienie z rządu m inistra  kot. Jankow
skiego.

U.

: Rada Naczelna N. P. R., sfwierdzając 
próby pizehsud!owania ludu górnośląskie
go przez koalicję w interesie międzynaro
dowego kapitału, domaga się od rządn 
polskiego czynnego popierania powstania 
górnośląskiego.

JU.
Rada N m e ln a  NPR uchwala pełne 

wotum zaufania O*. Kom. W ykonawcze-ku, 
u w szczególności kierownictwu w oso
bach prezesa parłji kol. Jankowskiego i kol. 
posła Chądzyńskiego i wyraża >nt ca łko 
wite uznanie za politykę Ćędąc;; jedno
myślnym wyrazem dążeń narodowo czują
cej klasy robotniczej.

Rada Naczelna stwierdza, ł e  Sejm 
suwerenny przez uchwalenie Konstytucji 
państw» spełnił swe zasadnicze zadanie, 
do którego zostat powołany.

Raca Naczelna poleca  Klubowi po- 
śelskhm u N. P. R., by dążył do szybkiego  
rozwiązani« o b e c n e g o  Sejmu i zarządze
nia nowych wyborów, a to tembardziej, 
i e  wielkie obszary p a stw a  polskiego m e 
brały udtlału w wyboiach do dotychcaa- 
sowego Sejmu i nie mają w nim swoich 
przedstawicieli.

V.
Na ręce draba Frtnclsska Roguss- 

cznka do Sosnowca wysłano następujący 
telegram:

Zebrana w Poznaniu R. N. N. P. R. 
przesyła walczącym braciom górnośląskim  
wyrazy czci i hołd o. Wytrwajcie w boha
terskiej walce o prawa uarodu do wlusucj 
ziemi. Robotnik polski z Wami.

Kronika polityczna.
Prowokacyjne machinacje 

Niemców gdańskich.
Na ostatniem p o s ied zen iu  sejm u  

g d a i i s k ie g o  toczyła się w dalszym  ciągu  
d u sk u sja  budżetowa M ów cy b loku r z ą 
dowego polem izow ali z sobotnim i w y 
wodami s o c j a u s ty  niezaw isłego M aua, 
który w skazał na organizacje Sieher- 
hoitsw ohry w G dańsku zaznaczając, żo 
S ie lie r h e i t s w e h r a  o raz  inne organizacje  
w ojskowe s ą  ty ik o  łą czn ik ie m  m iędzy  
P rusam i a  P ru sam i w schodniem i. D o 
wodem togo, m ów ił Mau, j e s t  fakt, żo 
oficerow ie gdańskiej Slclierheitsw ehr,/ 
podporządkowani są kom endzie w o jsko
wej w Królew cu. N iezaw isły socjalista  
F is c h o i atakuje bardzo ostro senat, które
go stanowisko wobec P o lski jest prow oku
jące. W arszaw a okazałaby niew ątp liw ie  
w iększą ustępliw ość n a  rzecz Gdańska, 
gdyby n ie  pro w o kujący d la  P o l s k i  s k ł a d  
s e n a tu ,  k tó re m u  z a rz u c i ł  z d r a d ę  » ta n u  
p rz e z  p o le ro w a n ie  ró ż n y o h  w ystąpień  
oficerów S ic h e rh e i t s w e h ry ;  jako  p r z y k ł a d  
prayto czjrł mówca ośw iadczenie kapita
n a  Sicherheitsw ehry w Ollff, który po
w iedział m iędzy inuerai, publicznie, a iu -  
e im y  z a  w s z e lk ą  c e n ę  o d e b r a ć  P o s l c e  
P r u s y  z a c h o d n ie .

IJdziai Ameryki w radaah 
koalicyjnych.

N a  z a p ro s z e n ie  k o a l i c j i  do S ta n ó w  
Z jed n o c z o n y c h  o w y z n a c z e n ie  d e le g a tó w
do  R a d y  N a jw y ż sz e j  i do r a d y  a m b a s a 
dorów  o d p o w ie d z ia ł  r z ą d  H a r d i n g a  w y 
m ie n ie n ie m  osób, k tó r y m  p o w ie rz a  p r z e d 
s ta w ic ie ls tw o ,  t a k  w je d n a j  j a k  i w d r u 
giej ra d z ie .  Z a s t r z e g a  s ię  a to l i  g a b in e t  
w aszyngtoński, 4e jego pszedstaw lcielo  
nie otrzym ują żadnych pełnom ocnictw, 
żo s ą  d e lo g o w an i  ty lk o  po to, afcoby b y ć  
n a  n a r a d a c h  k o a l ja u tó w  t  d o s t a r c z a ć  o 
n ic h  n a le ż y te  in fo rm a c je  swem u rządo
wi. K o m u n ik u ją c  m o c a r s tw o m  k o a l ic y j 
n y m  tę  o d p o w ie d ź  s e k r e t a r z  s t a n u  
H u g h e s ,  z a z n a c z a  z n a c is k ie m ,  że A m e 
r y k a  p o z o s ta je  n a d a l  w ie rn a  z a s a d z ie  
t r z y m a n ia  s ię  z d a ia  od. s p r a w  e u r o p e j 
s k ic h ,  j a k k o lw ie k  p r a g n ie  jej o d b u d o w y  
g o sp o d a rc z e j .  Stany z a s t r z e g a j ą  so b ie  
z a te m  w obne  B n r trp y i koalMiji w o ln ą  
r ę k ę ,  n ie  c h c ą  b ra ć  n a  s w e  b a rk i  k r ę 
p u ją c y c h  z o b o w iązań .

Pogłoski o sowieckiej
wyprawie na Indje.

W e d łu g  w ia d o m o śc i  z  R osji  so 
w ie c k ie j  r a d a  o b ro n y  rep u b l ik i ,  s o w ie 
c k ie j  w  o s o b a c h  T ro c k ie g o ,  Ż ukow a ,

C a g i - s i n a s n a  H 2 1 8 .

Humor i Satyra
B ile ty  ju ż  d o  n a b y c ia  w  kasie  

t e a t r u  o d  11 b e z  p rz e rw y .
P o c z .  8 , 3 0  w i e c z .

Dziś, n i e d z i e l a ,  d n i a  1 5 -g o ,  
j u ł r a  p o n i e d z i a ł e k  d n .  1 6 - g o

ostatnia 2 pożegnalna występy
koncert autentycznych 

słynnych komików

o ra z  w y s t ę p y  p r im a b a l e r i n y  M o s 
k ie w s k ie g o  W ie lk iego  T e a t r u

¡rB f»Ee rvy B e k e f f e j , .
ś p ie w a k a  o p o ro w eg o  p. T A R N A W Y
i W o jc ie c k a  (śp iew ),  prof. P io t ro w 

sk i  ( fo r to p ja n )

C h a ła to w a  i S k la r s k le g o  w y d a ła  w s w o 
im  cz a s io  ro z k a z  w p ro w a d z e n ia  so w ie -  
tów  w B u ch a rze .  Wojska so w ie c k i*  
w k r o c z y ły  do B u c h a r y  i r o z b i ły  w o jsk »  
« m ira .  O becn ie  w K o landz ie ,  S t r a a r«  
k a n d z ie  i G e rac ie  ro z lo k o w a n e  są 3 dy
w izje  w o jsk  so w ie c k ic h .

R a d a  o b ro n y  w y d a ła  do  wsicystki«* 
«zkół „ c z e rw o n y c h  d o w ó d có w " (k ra a u y j*  
k o m a n d i ry ) ,  d o  b a ta l jo n ó w  k o m u n is ty o a »  
riycb  o ra z  s z tu r m o w y o h  ro z k a z  p r z y g o 
to w a n ia  Bię do  w y m a r s z u  do  T u rk ia s t* *  
nu , s k ą d  p ó jd ą  do  Ind ji ,  a b y  z rzuoM  
j a r z m o  b u r ż u a z y jn e  z u c ie m ię ż o n eg o  
l u d u .  O d d z ia ły  p o w s ta ń c ó w  tu r k i e s t a n -  
s k lc h  p o d  d o w ó d z tw e m  k o m u n is tó w  m a 
s z e r u ją  n a  K a b u l  i K a rd a g a n .  W  Mo«-

Z ty g o d n ia .
Ni szańcu. — Bezpartyjna partyjność.
—M ćtam oiiiza parłji,— O co się guie- 
waią na NPR.— Wolą komunistów.— 
Radykalizm rośnie.—-Nie znają siebie.

—  Śmieszni prorocy.

Jeżeli prawdą jest zdanie, i e  naj
szczęśliwsi aą ladzie, którzy się wszyst
k a  podobają, to nas należałoby zaliczyć 
do bardzo nieszczęśliwych. Nie podobamy 
s:ę bowiem »Rozwojowi*, .Kurjerowi Łó
dzkiemu*, .G łosow i Polskiemu*, „Neae 
Freie Presse*. a przedewszystkiem .D zien
nikowi Robotniczemu*. G aiewsją się na 
nas fabrykanci, właściciele domów, ży- 
d z , m eacy , socjaliści, komuniści, chade
cy, endecy, nie mówię już o bundzistach
i poalej sioniatach, którzy o  nas słyszeć 
nie ebeą. Słowem, i e  wszyscy są przeciw 
nam. 1 choć przysłowie łacińskie głosi: 
—Nac Harcałes contr* plures— czyli jak
by to n*sz jowialay Iga. Caodiko prze- 
t ła iaaczy ł— Siła złego na jedaago— t a  jed
nak ten powszechny a ta k  wytrzymać rnu- 
suny i me myślimy bynajmniej o kupi* 
tnlacji. ■

Gdyby bowiem s.-ns i cel iycia po- 
liga ł główaie na zgodnym z wszystkimi 
za wszelką cenę pożycia, to nblegalibyśmy 
się o przypodobanie się wszystkim. N ie
stety życia jest walką o pewne okreilone
i wytknięte cele. Wszystko, co nam staje 
jako zapora na drodze masi być sepch- 
nłęte. Życie —  to aciaiiiwa mera* walka 
przy swo m sztandarze. Stoimy wytrwała 
t twardo przy swym programie, pomni aa 
słową poety, który kozak

H S H B I

Twardo —  sle  jasno
S ótl narodu swego stać;-.
M yślą bić— chorągw ie  rwać. 
Świecić  czynu ta rczą  własną;
... Z piersią czystą choć samotną 
Choć ją  sztyletami rażą...

Stoimy na swoim szańca i  wy
trwamy.

*
Walka, wypowiedziana nam z róż

nych stron, niepo8bawiona jest pewnych 
momentów komicznych.

Oto zagniewało się  n s nas Łódzkie 
Nar. Zjedu. Lud. Niejeden z czytelników  
ze zdumienia oczy otworzy i zapyta: NZL. 
w Łodzi, partja chłopska w mieście? Co 
to za figiel 1 To drobnostka! Ludzie, któ
rzy wstydząć się należeć do Nar. Demo
kracji, utworzyli sobie w Łodzi najpierw 
Zjednoczenie Narodowe, a potem ożenili 
s  ę z księdzem Blizlńskim (m ałieństwo 
niemoralne), przypięli sobie z tyłu łatkę 
.ludową* l w ten sposób powstał NZL. 
inaczej tzw. Skulszczyzna, Paderewszczy- 
zna, Strońszczyzna, czy inna kołowacizna 
trebizondzka.

Jest to partja, która głosi bezpartyj
n e ^ , w awoim bezpartyjnym partyjnie re
dagowanym organie „Kurjerzc Łódzkim*. 
Co pewien czas dąsa się  on na nas. Za 
co? Aao za to, że wogóle istniejemy par- 
tją, fci tworzymy związki, za organizuje
my ko peratywy, że m esza m y  i ześw is- 
dami; my rzesze robotnicze— słowem, i e  z 
klasy pracającej tworzymy p o tęg ę .. G nie
wają się na nas o różne Macfa* sprawy,
o to nap., ie  w pochodach narodowych nie 
chcemy iść ramię w ramię przy wszelkie
go rodzaj a »czcigodnych* p si kurzach I 
iaaycb „uczciwych* wojennych milione
rach, te  się wyodrębniamy i przez to roz
bijamy jedność narodową.

Osiewają sie aa ia*» ia  sdwaiyłiś-

my się napaść na rząd Witosa—-Skulskie
go. Przy tej okazji mec. Stypulkowski^wy- 
powiedział za Wyspiańskim głęboką myśl: 
Ale świ^tośei nie szargać, bo święte mu
szą byćf (Tn rodzi się niepewność, czy to 
mowa o Skulskim, czy fnnytn jatim  kan
dydaci* na .św ięty*, fotel rządowy przyp. 
zecera). Przy te) okazji NZL. przez swój 
wymowny organ dało nam kosza, jaw 
gdybyśmy się ubiegali o względy tych 
panów.

Tym razem uszczęśliwili oni komu
nistów swą piękną opieką, spojrzeniem  
perskiego oka. Nie wiem, czy ci oświad
czyny przyjmą. 0

Swego czasu bezpolrednio po wybo
rach do Sejmu, aa wieść, że NPR zdoby
ła w Łodzi 3 mandaty poselskie, ówcze
sna .S tra i*  (dziś ,Kn>jir Łódzki") z za
zdrości oświadczyła, ie  woli PPS n ii NPR. 
Dziś .K aijsr Łódzki" oświadcza niedwu
znacznie, i e  woli komunistów, niż NPR. 
Oświadczanie to dowodzi, że panowie 
CtswalblAscy, Stypnłkowscy, Groszkowscy, 
Dąbrowscy f inni przywódcy Zjedn. Nar. 
radykalizują się szybko. Już im nie wy
starczają pepesowcy, jako mało radykalni.

Maleńka jeszcze uwaga. - Panom ze 
Zjednoczenia moszę zarzucić nieznajomość 
swojego stronnictwa. Wprawdzie m oie ich 
to w pewnej mierze tłumaczyć, ie  po
wstało ono stosunkowo niedawno, ie  jest 
jaszcze w stania mgławicowym, bez w y
raźnej iizjeguomji i programu (złośliwi 
twierdzą, ie  jest na odbitką programu en
deckiego, pomalowanego na bardziej czar
no). Tak, panowie «i nie snagą swego 
stronnictw*, gdyi w przeciwnym ratie nie 
aorzneaUby nam, i* do walki poUtyczoeJ 
wprowadzamy metody gaUcyjs&c. Mylicie 
się pauowlet Wsurk nie do NPR aalsiy: 
Stan. Lewin Stroń sio, Edw. ¡Jkbsnowio, 
arcybiskup Taodorowicz i wialń lanych

działaczy r o j e m  a G ałię ji  I zaszczrp ie ją -  
c y rh  galicyjskie m etody  w jlk i  n a  iianty* 
terenie . N P R  niem a au t jed n eg o  djjiałucs»» 
k tó ry b y  się ćw ic iy t  w walce po lityczne j 
w C. K. aus tr iack im  parlam encw l

Oni atoji na caele w»«ze| parłji!
Gniew ma to do siebie, i e  o srs ia  

nieraz na śmieszność. Śm ieszni są  bo
wiem ci bezpartyjni partyjnlcy, którzy wie
cu plebiscytowego użyć chcieli dla  celów 
partyjnych. Wiceprezydent Wo ewódzki po
krzyżował im misternie ułoione plany, 
stąd gsiew  ognisty i w dość kiepakiui to
nie h la .D ziennik  Robotniczy* —.w ym y
ślania. Szczyt jednak humorystyki o s ią 
g n ą ł  „K urjerek", kiedy w zaperzen ia  s ta ja  
się prorokiem i przepowiada, te  robotnicy 
opuszczą NPR. A k'.ó2 to Jsst NPR — to 
przecież nikt inny tylko rJbo tn icy . Ni* 
mogą oni NPR opuścić, g d y ż  s tanow ią  jej 
fundament i traść. Dia ich dobra cna 
istnieje i działa. Nie myślcie, panowie, ta 
to Narodowe Zjednoczeuio, do którego 
przez nieporozumienie należała przez p a 
wian czas gromadka robotników, którzy« 
następnie zmiarkowawszy swój błąd, p o-  
Tznciła sromotnie awą dotychczasową psii- 
tję. T o mogło się stać tylko a  Nsroclo- 
wem Zjednoczeniu.

N .e myślcie, ie się na was gniewa
my. Niech nas B óg brani. Śmiejemy się 
tylko z waszych grymasów. Cbrześcisń- 
skis nasze serce każ* nam tylko i  iłować, 
źe tacy poważni ludzie dają się unosie 
niepotrzebnie gniewowi, narażając się prze* 
to na śmiecił gawiedzi uliczne).

Powtuaiide zawsze stąpać aa kot«»' 
nach w senatorski^ todze powagi, a st««« 
się erieki6*ko-Waaeó*ki«j, w szachownic* 
upstrzonej waty, w Jakiej wystąpiliśct* 
w ubiegłym tygodniu. Ssauajda d t  ** 
litość Boskąi Tęga wim ly e y  ,P rw i - *

ar—L
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k w ie  p o d  k ie r u n k ie m  in ż y n ie ró w  nie- 
m łw sklch t io e so n e  s ą  b a n k n o t y  r e p u b l ik  
pow ieekioh  B u c h a ra k ie j  i A fg a ń sk ie j .  
J5g61na i lo ść  w o jsk a ,  k tó re  s o w ie ty  m a ją  
*M aiar w y s ła ć  do Ind ii ,  w y n o s i  p o d o b n o  
nu ljon  ludzi.

PoseZ japoński w Warszawie.
Do W arszaw y przybył po*sł  j a p o ń 

ski Kowakarai d la  ob jęc ia  sw ego po s te 
runku dyp lom atycznego . U s ta le n ie  p rzy 
jaznych s to su n k ó w  z państw em  W scho
dzącego Słońca s tanow i d la  polityki na-  
s« i  o wiele w ażn ie jszą  pozycję , ni4 to  
wielu mniema.

. ,Japonja jes t  dzisia j Jedaem  z p ięc iu  
Wielkich m ocarstw  świata , jes t  cz łonk iem  
°becnego „koncerta*  św ia tow ego , k ió ry  
f °  wojnie zastąp ił  daw ny  koncert  e u ro 
pejski.

Japon ja  b i ; rz e  udz ia ł  w R adzie  Naj- 
v yiszej i w L id ie  N arodów ; przez n ic  
'¿ywięra wpływ na spraw y enropc isk ie .  
' Jt*edstawicif.’l J apon ji  sk łada ł  p rzed  kilkn 
wie3iąca®i Lidze N arodów  sp raw ozdan ie  
co do m iu d a tu  dla Polsk i w sp raw ie  o- 
orony wojskowej G dań sk a ;  n ieste ty , s p ra 
wozda nie to n ie  w ypadło  dla n a s  korzy
stnie. B / lo b y  zapew nie  1 pi j , gdyby  u 
nas «.cześniej p o i r .y śb n o  o zaw iązaniu  
R0fm,.lnych s to sunków  dyp lom atycznych
1 państw .tn  W schodzącego  Słońca.

J  >-t ono  (’Ouiekad naszym  natu ra l-  
c yni so jusznikiem . O J  chwili wyjścia na 
* ‘di.wqi<5 Wielkiej polityki J a p o a ja  pro- 
j  . , wojii« z o ba  n aszym i wrogam i.

* i floldzic w przyszłości d o  ed n a w ie -
3 choći y w zm niejszonych  roz ra ia rsch  

[ °  i* r «yjskief, JS p o n ja  m oże być  n a -  
i i ł tu rs lu y m  to  usznikiem . Z tych U -

1 innych jeszcze wzglądów do s to h cy  
uia0»51 d a  ^ o k !° n i lc ż y  5 p o s l ić  należycio  

ć m i o n e g o  człowieka w c a s r a k t e r w  po-
5i* n*Si«g0.

• O— »

W iprf»?l8 Z8mkr.!?fis Mor ot- 
G u o k o j y c h  H .  P .  R .  d l a  p o p a r c i a  

possania Góinofe&feSo.
( f c i t o r p e l a c j a  p o s ł a  A / C h ą d z y ń s k i e g o
1 J o l .  K l u b u  N a r o d o w e j  P a r t j i  R o 
l n i c z e j  d o  P a n a  P r e z y d e n t a  M i

n i s t r ó w ) .

Gdy w  d n iu  8 m a ja  „w yŁucM o 
P*W8tanio lu d u  g ó rn o ś lą s k ie g o  w  ob ro -  
„ 0 ś w ię ty c h  p ra w  do  w o ln o śc i ,

rożonej p rz e z  p o s ta n o w ie n ie  M ię d z y -  
T T ^ . 2DJ,czej  K om is ji  w O polu , n a t y c h -  
j.w/f*' P a r t j a  R o b o tn ic z a  w c a ły m  

d a ła  h a s ło  d o  c z y n n e g o  p o p ie r a n iu  
W w s ta ń c ó w  g ó rn o ś lą s k ic h ,  p r z e z  l u d  
£ * * e z y  ca łe j  P o lsk i .  T o  toż  j u ż  d n ia  
? n ^ j a  w  r o z m a i ty c h  m ia s ta o h  P a ń s tw a ,  
j T * ^ y  z a w ią z a n o  B iu r a  W e rb u n k o w o  
¿i K. d l a  p o p a r c ia  p o w s ta n ia  górno* 
/ ^ n i e g 0> a  r o b o tn ic y  i . m ło d z ie ż  na-  
j j łA tm ias t  p o s p ie s z y l i  do  ty c h  b iu r  

B*<jnijłdnie z g ła s z a l i  sw e  z a p i s y  do 
J e ^ t ? ów P ° w s ta ń c z y o h .  K u  w ie lk ie m u  
S w u  z d z iw ie n iu  s p o ło c ie ń s tw a ,  k u  
We *®m u  j eSo o b u rz e n iu ,  o r g a n a  r z ą d o -  

ro z k a z  M in is t r a  S p ra w  W c w n ę t r z -  
s £ T  O k a z a ł y  w e r b u n k u .  I t a k ,  K om i- 
dV,i. r.Z!̂ u . m ia s t a  W a r s z a w y ,  j u ż  w 
Wai-R- m a^a  r  7:a k a z a ł  w e r b u n k u  w  

p o w o łu ją c  si(j n a  p r z e p i s y
^°tychct’ że r ‘ *>aPtJa Robotnicza 
włada o*,* ilio WI]losła , Podania do 
tych w hd?6**'unek i żo niema ze strony
ro z k a z  k o m i J lna !no - °  P 0iiwolt:n ia - N a  
z"Ms-enhi i Pza Anusz», policja ku 
L i to śc i  w  0burzeniu patriotycznej 
" o E b u n k o w i  N.S p  zryW a P l a k a t y

« ■ im k n l l i<)rhh ,iu  P r o k u r a to r j a  P a ń s t w a  
t c ^ Z l r1ob^ r ? w e rb u n k o w e  N. P. R., 

^ . yr °  EI(5 i w  w ie lu  in n y c h  
G d !  p  ~?as?T°&° P a ń s tw a ,  

befrw o 7 •! ? Z0u Zył .N io“ l i eck ie j  d rufcyny 
l s a  o,1111, 1 ‘«nyc li  w y r u - '

W  p o w ^ / Y  Slą8ik , .PKw-ić sio we
w o l o w e  n " nC-°Vl -  P 0lsi lch- ,  o r k i e s t r y  

^ o d i t mi0Ci ie Z i s z ta n -
Óworce k X ° Wadza;)ą o d d z ia ły  t a  n a  
p r z e z  dłurrip Ĵ e - G dy  rząfl  n ie n i>ecki 
fc iw n ieck T  I  n i , 00 o rg a n iz o w a ł  t e r r o r  
m o r d o w a ły  P ^ i r w Sliis]iU» a -3®go ^ « d y  
oeyn ią  toy T?. i aI^ów t a k  Ja k  d z iś  t0 
Ciiś w z g lę d a m i  k J ó r ‘¿ ie r0W any  ^ k l 'V 
au p e in ie  n io  ro z u m ie  yi n ifts p o ł e c z r ó s t f 0 

żul« ^ znaJ e»' n10'

n a -łnó może jaknajgorsze wrażenie, a 
wet spowodować upadek  ducha.

W o b e c  powyższego niżej podpisani 
z a p y t u j ą  Pana P rezydenta  Ministrów:

1) Czy znany m u  je s t  fak t zam 
k n ię c i a  p r z e z  o r g a n a  r z ą d o w e  B iu r  W e r 
b u n k o w y c h  N. P . R o b o tn icze j  d la  p o 
p a r c i a  p o w s ta ń c ó w  g ó r n o ś lą s k ic h ?

2) Co z a m ia r z a  u c z y n ić ,  j a k i e  z a 
r z ą d z e n i»  w y d a ć ,  b y  o rg a n a  a d m i n i s t r a 
c y jn e  n ie  w y s t ę p o w a ły  w ro g o  p rz e c iw k o  
c z y n n e j  ak o i i  o b ro n n e j  s a m e g o  s p o łe 
c z e ń s tw a  p o lsk ie g o ?
V 3) Czy g o tó w  j e s t  c o fn ą ć  z a r z ą 
d z e n ie  p . M in is t r a  S p r a w  W e w n ę t r z n y c h ,  
z a k a z u ją c e  w e r b u n k u  ro z p o c z ę te g o  przez 
B iu r a  W e r b u n k o w e  N. P a r t j i  R o b o tn ic z e j?

* w l u 8Iusp o  rozgoryczenie w
g o ,e c ze ń s tw le  polakiem a w ^ r ó d s a -

•?ci3 powstańców górnośląskich wywo-

Zdobycie Królewskiej-Kiłiy.
N a j w i ę k s z e  m ia s t o  na Gftrnym  Ś l ą s k u ,  

K r ö l e v e k a - I I u t a ,  p o ło ż o n o  vr Bnm ym  c e n t r u m  
w io lk ic g o  p r z o m y s h r  g ó r n o ś l ą s k i e g o ,  a  b o d ą c e  
z a r a z e m  g n i a z d e m  n a jw ię k s z e g o  h a k a t y z m u  i 
ń ro d o w ls k ie m  r u c h ó w  k o m u n i s t y c z n y c h  z o s t a ł o  
d w u k r o t n i e  p r z e z  p o w s ta i ic ó n r  z a ję to ,

W  n o c y  7, 2 n a  3 m a j a  w e s z ł y  do m i a s t a  
o d d z i a ł y  p o w s ta ń c ó w  p o d  w o d z ą  p o w s t a ń c a  D o 
p i e r a ł y ,  o p a n o w a ł y  d w o rz o c  k o lo jo w y ,  p o a z t ę ,  
m a g i s t r a t  i w s z y s tk i o  u r z ę d y .  N i e m i e c k a  p o 
l i c j a  p l e b i s c y t o w i  z o s t a ł a  p r z e z  p o w s ta ń c ó w  
r o z b r o j o n a  1 w s z y s t k a  b r o ń  jo)  z a b r a n a .  K o 
m e n d a n t e m  m i a s t a  z o s t a ł  7, r a m i o n i a  p o w s t a ń 
c ó w  m ia n o w a n y  k a p i t a n  P i e t r u s z k a ,  k t ó r y  o g ł o 
s i ł  s t a n  o b l ę ż e n i a  w m ie ś c i« .  W ta d z o  a t o l i  
k o a l i c y j n e  w y d a ł y  r o z k a z  z a ło d z e  f a n o u s k f o j ,  
z n a j d u j ą c e )  s i ę  w K r o l c w s k i c j - H ’jc ' .c  r o z b r a j a 
n i a  p o w s ta ń c ó w .  N ia  c h c ą c  d)puścl<5 do ro z -  
lo w u  k rw i  m i ę J z y  p o w s t a ń c a m i  a  ż o łn i e r z a m i  
f r a n c u s k i m i  d o w ó d z tw o  w y c o f a ł o  z K ró low - 
s k io J - H n ty  o d d z lk i y  p o w s ta ń c z e ,  k tó r o  z b r o n i ą  
w r ę k u  r o z ł o ż y ł y  s i ę  o b o z e m  d o o k o ła  m i a s t a  i 
o d c i ę ł y  g e  z u p e ł n i e  od  r o s t y  ń w ia ta .  O ko ło  
o ś m iu  t y s i ę c y  r o b o tn ik ó w  n i e m i e c k ic h  i k o m u 
n i s t ó w  p r z y c h o i i z ą o y c h  do K r ó le w sk io J -H u ty  n a  
r o b o t ę  z d a l a z y c h  p o w ia tó w  n ie  m o g ł y  s i ę  w y 
d o s t a ć  z m i a s t a  i  N le m o y  z n a l  i ó  n ie  m o g l i  
m ie j s c a ,  g d z lo b y  io h  u m ie ś c i ć ,

W  d n iu  7 m a j a  m im o  o g ło s z o n e g o  przez 
k o n t r o l e r a  f r a n c u s k i e g o  s t a n u  o b lę ż e n ia ,  p r z y 
s z ł o  w K ró le w s k ie j - I I u c ie  do  o l b r z y m i c h  m a n i 
festacji. N ie m c y  u d e k o r o w a l i  ‘ d o m y  flsgaml 
pruBkieml, o l b r z y m i e  peehody p r z e c i ą g a ł y  p rz e z  
u l i c e  ś p i e w a ją c :  „ D e u t8c ł\)ar ,d  ü b e r  a l l e s “. 
W s z ę d z ie  w y g ł a s z a n o  m o w y  w z y w a ją c e  lu d -  
n o d o  walki z p o w s ta ń c a m i .  O lb r z y m io  t ł n -  
m y  N ie m c ó w  u d a t y  s i ę  p r z e d  L'03z a r y  f r a n c u -  
■kie i d o m a g a ł y  s i ę  wy<fania  b ro n i .

O f ic e ro w ie  a n g i e l s c y  i w ł o s c y  s t a n ę l i  n a  
c z e l e  i n u i  z b r o ić  N lo m có w  i k o aau n is tó w S p rsec iw  
P o l a k o m  R o z w ś c ie c z o n a  tł<iiny N ie m c ó w  r z u 
c i ł y  słfl n a s t ę p n i e  n a  g in a c h  Z je d n o c z e n ia  Z a 
w o d o w eg o  P o i t tk le g o ,  z d e r a o lo w a ły  b u t ly n k i  z n i 
s z c z y ł y  a k t a  R ó w n ie ż  z d e m o lo w a n o  in n e  p o l 
s k i e  g m a o h y .

N a  l u d n o ś ć  p o l s k ą  r z u c i l i  e lę  N i e m c y  z 
l a s k a m i ,  w ie lo  d o m ó w  p o l s k i c h  z ra b o w a n o .  K to  
m ó g ł ,  c h r o n i ł  s i ę  u c lo e z k ą  do  p o b l i s k i e j  H u t y  
B i s m a r k a .  S k o r o  o t y c h  z a j ś c i a c h  n a d e s z ł a  
w ia d o m o ś ć  do  o b o z u  p o l s k i e g o ,  n a  r o z k a z  do 
w ó d z tw a  p r z y p u ś c i l i  p o w s t a ń c y  g w a ł t o w n y  
s z t u r m  zo w s z y s t k i c h  s t r o n  n a  m ia s to .  G ra d  
k u l ,  h u k  k a r a b i n ó w  m a s z y n o w y c h ,  p ę k a n i e  
r ę c z n y o h  g r a n a t ó w  r o z p ę d z i ł  N ie m c ó w  i w p ó ł  
g o d z in y  s t a l l  s i ę  p o w s t a ń c y  p a n a m i  c a ł e g o  
m i a s t a  b i o r ą c  z a k ł a d n i k ó w  o b s a d z a j ą c  dw orzoo  
I g m a c h y  r z ą d o w o  i w s z y s tk i e  u l ic e .  W  m ie 
ć c ie  z a p a n o w a ł  sp o k ó j  1 p o r z ą d e k  w zo ro w y .

A t o l i  w ła d z e  k o a l i c y jn e ,  k tó r o  n i e m ie c 
k im  g w a ł to m  n a  p o lß k ie j  l u d n o ś c i  p r z y p a t r y 
wały «¿4 c a łk i e m  s p e k o j a l e ,  w y d a ł y  p o w s t a ń 
c o m  p o n o w n ie  r o z k a z  o p u s z c z e n i a  m ia s t a ,  w 
p r z e c iw n y m  r a z i e  p r z o c i w p o w s ta ń c o m  r u s z ą w o j -  
s k a  f r a n c u s k ie .  Z r a m i e n i a  g łó w n e g o  D o w ó d z t 
w a  p r z y b y ł  do K r ó l - H u t y  p. Dr. B o r th ,  k t ó r y

fi ro w a d z i ł  u k ł a d y  o K ró l . -H u tę  z p r a o d s t a w ic io -  
am i  W ło o h ,  A n g l j i  i P r a n o j i .  W o b e c  j e g o  n i e 

u g i ę t e j  p o s t a w y  s t a n ą ł  u k ł a d  n a  tem , że  R ró -  
U w a k a - H u t a  o d d a n ą  z o ä t a l a  p o d  p o ł i ią  w ła d z ę  
p o w s ta ń c o m  z w y j ą tk i o m  s a jn e j  ś r o d k o w e j  c z ę 
ś c i  m ia s t a ,  g d z io  z n a j d u j ą  s ię  k o s z a r y  f r a n c u 
s k i e  i g m a c h ,  w  k t ó r y m  u r z ę d u j e  K o m is j a  Ko
a l i c y j n a .

Roch zawodowy inioipnej i
Z j a u  c§ p r . i o e m ? n i ! - > & « s 7  g n a i n «  

n ? o t i .
O d b y ł  s i ę  w W a r s z a w i o  z^azd  d e l e g a t ó w  

a d m i n i s t r a c j i  g m in n o j .
O b r a d y  r o z p o c z ę ł y  s i ą  od  w y s ł a n i a  a d ro -  

só w  do N a c z e l n i k a  P a ń s t w a ,  m a r s z a ł k a  S e j m u  
i p r e z y d e n t a  r a d y  m in i s t r ó w ,  p o e s e m  p o w o ła n o  
do p r e z y d j u m  pp.:  J u l j a n a  M a ty ja s z e w s k io g o ,  
ł g n a c s g o  K u rs k le g o ,  F e l i k s a  B a n a s ia ,  i n s p e k t o 
r a  s a m o r z ą d o w e g o  P i s k o r s k i e g o  i  W in c e n t e g o  
G a łc z y ń s k io g o .

I łzeczo w o  i o b sz e rn o  s p r a w o z d a n i o  z ło ż y ł  
p .  Br.  W e s o ło w s k i ,  k ie r o w n ik  o r g a n iz a c j i .  N a  
1 s t y c z n i a  r. b. z w ią z e k  p o s i a d a ł  78 o d d z ia łó w  
p o w i a to w y c h ,  w  k t ó r y c h  c z ło n k ó w  b y ło  1.390 w
b. K o n g re só w ce .

I n t e n s y w n a  d z i a ł a l n o ś ć  na c a ł ą  r e p u b l i k ę  
r o z w i n ą ć  s ię  b ę d z i e  m o g ła  d o p io ro  p o  u c h w a 
l e n i u  p rz o z  S o jm  J o d n o ł i to j  d l a  g m in  w i e j s k i c h  
u s t a w y ,  t y m c z a s e m  s i ę g a  p r a c a  z r z e s z e n i a  co-  
ras g i ę b i e j  s w y m  w p ły w e m  n a  k r o s y  w c h o d n ie .

A k c j a  w d z ie d z in io  p o p r a w i e n i a  w a r u n -  
« « P r a c y> p ł a c y  1 s t a n o w i s k a  e p o łe c z n o g o ,  

za ln U s jo w an a  przoz z a r z ą d  c e n t r a l n y ,  c z y n i  
c i ą g l e  p o s t ę p y ,  t u  c z e m u  d z ie ln ie  s io  p r z y c z y 
n i a  o r g a n  z w ią z k u ,  czasopismo d w u ty g o d n io w e ,  
w y c h o d z ą c e  p. n. Nasza g m i n a “, r e d a g o w a n e  
w p r a w n ą  r ę k ą  p. Bronisława W e s o ło w s k i e g t .

S p r a w ie  dokształcenia «awodowego za- 
ęząd p o ś w ię c a  w ie lo  uwagi i CzyDl ciągłe 
•terania  o zorganizowanie wojewódzkich kur
ków  dla funkcjonarjuasów g m ln n y e h .  
j  , Po referatach wywiągaia s i ę  ożywiona
bowvrh w uetal*ttł» warunków słui-

' ^ k u i n i s i r a . c j i  g m i i m c j  w o g ó le .  J J c J iw a - -

lo n ^  r e z o l u c j ę ,  ż ą d a j ą c ą  u r e g u lo w a n i a  t y c h  
s t o s u n k ó w  w d rg d zo  t i s t a w o w e j  i w k i e r u n k u  
p o d n i e s i e n i a  s y t u a c j i  s p o ł e c z n o j  p r a c o w n ik ó w  
g m in n y c h  o r a z  z a s a d n i c z e g o  o k r e ś l e n i a  i c h  
p r a w  i o b o w ią z k ó w  s łu ż b o w y c h ,  dc< p o d j ę c i a  
a a ś  w t y m  p r z e d m io c i e ,  s z e r o k ie j  a k c j i  zo b e-  
w i ą z a i o  z a r z ą d  z r z e s z e n ia .

W  s p r a w r e  s t a t u t u  k a s y  o s z e z ę d n o ś c io w o -  
o m e r j t a l n e j  u p o w a ż n io n o  z a r z ą d  d» p o r o ż a - 
m ie n i a  s ię  ze  z w ią z k ie m  u r z ę d n i k ó w  s e j m i k o 
w y c h  d l a  p o c z y n i e n i a  p e w n y c h  zn jian .

P r e l i m i n a r z  n a  p i e r w s z e  p ó ł r o c z e  do 1-go 
l i p c a  r. b. u c h w a l o n o  w w y s o k o ś c i  1,370,500 m k.,  
p r z y c z e m  w y s o k o ś ć  s k ł a d e k  o k r e ś lo n o  n a  000 
m k. — od s a m o d z i e l n e g o  p i s a r z a  gnilf iy ,  n a  300 
m k .  — od p o m o c n ik a .  Z ja z d  o p o w a ż n y m  n a 
s t r o j u ,  z n a m i o n u j ą c y m  z r o z u m ie n ie  r o l i  s p o 
ł e c z n e j  i o b y w a t o l s k io j  p i s a r z a  g m in y ,  z a k o ń 
c z o n y  z o s t a ł  o g ło s z e n ie m  w y n i k a  w y b o r u  do 
w ia d z  z w ią z k u ,  m ia n o w ic ie :  Do z a r z ą d u :  p. J ó 
z e f a  P o p i o ł k ł e w i o z a  z G a r w o l iń s k i e g o ,  A n t o 
n ie g o  P a c h o i c z y k a  z Ł ę c z y c k i e g o ,  F o l i k s a  B a 
n a s i a  z B ło ń s k ie g o ,  J n l j u s z a  M a ty ja w s z e w -  
6k ieg o  z P io t r k o w s k i e g o .  B a r t ł o m i e j a  L a s k o w 
s k ie g o  b P i ń c z o w s k i e g o ,  Z y g m u a t a  F e l c z a k a  z 
M ia w sk io g o ,  M i c h a ł a  G ó rz y ń s k io g o  z W a r s z a w 
s k i e g o  o ra z  n a  z a s tę p c ó w :  S y l w e s t r a  R u d a s i a  z 
W ę g r o w s k ie g o ,  T o m a s z a  P i l n i a k a  z C z ę s to c h o w 
s k ie g o ,  K a z i m i e r z a  K r a s iń s k i e g o  z W a r s z a w 
s k ie g o ,  I g n a c e g o  K u rs k io g o  z K u tn o w s k ie g o ,  
F r a n c i s z k a  R u s i n a  z T u ro c k ie g o .  Do k o m is j i  
k o u t r o lu j ą o o j :  B o l e s ł a w a  G ry c io  z B ia l sk ie g o ,  
A n d r z e j a  A lo k ro w ieck ieg o  z R a w sk ie g o ,  T o m a 
s z a  W a s i l e w s k i e g o  z Ł a s k ie g o ,  n a  z a s tę p c ó w :  
F e l i k s a  i ią k o w s k ie g o  z K o n e ck ie g o ,  J a n a  W a 
l o c h a  z P i ń c z o w s k i e g o  i J a u a  F r a u c z a k a  z  Z a-  
m o j3kiogo. Do s ą d u  k o lo ż e ń sk ie g o :  S t a n i s ł a w a  
N o w a k o w s k ie g o  z K ie le c k ie g o ,  J a n a  J a b ł o ń 
s k i e g o  z Z a m o j s k i e g o ,  W a c ł a w a  S i t a r s k i e g o  
v. P ło ń s k i e g o ,  J a n a  C h m ie lo w s k ie g o  z S t o p n i c -  
k io g o ,  W ł a d y s ł a w a  O z o g a  z M ie ch o w sk ieg o .

H o sjy  pr*aj©’i ł  o  ę iań -
e 5 ’a i o e y w i l a e j .

W  s e jm o w e j  k o m is j i  a d m i n i s t r a c y j n e j  
w d y s k u s j i  s z c z e g ó ło w e j  n a d  p r o j e k t e m  u s t a w y
o p a ń s tw o w e j  s ł u ż b i e  c y w i ln e j ,  p r z y j ę t a  p r z y  
a r t .  4 z m i a n ę  p r o j e k t u  u r z ę d o w e g o ,  k t ó r y  p r z e 
w i d y w a ł  t. zw. m ia n o w a n ie  n a  u r z ę d y  p r z y w i ą -  
z a n io  s t o p n i  ‘S łu ż b o w y c h ,  j a k  i p ł a o  do d a n o g o  
u r z ę d u .  W b rew  to m u  u c h w a l o n o ,  że  w n o m i
n a c j i  p o s z c z e g ó ln y c h  u r z ę d n i k ó w  m a  b y ć  w y 
m ie n i o n y  u r z ą d ,  w k t ó r y m  u r z ę d n i k  m a  s p e ł 
n i a ć  s ł u ż b ę ,  o ra z  t y t u ł  u r z ę d o w y  i s t o p i e ń  
s ł u ż b o w y .  Z m i a n a  t a  m a  z n a c z e n i e  z t e g o  p o 
w o d u ,  że  s t o p i e ń  s łu ż b o w y ,  a  z a to m  » t o p ie ń  
p ł a c y  n ie  b ę d z ie  k o n ic c z n io  z a l e ż n y  od u r z ę d u ,  
k t ó r y  u r z ę d n i k  m a  s p o i n i a ć .P r z e z  to i s ą d y  u z y 
s k a ł y  w o l n i e j s z ą  r ę k ę  w w y z n a c z a n i u  u r z ę d n i 
k ó w  do s p e ł n i e n i a  t y c h  ł u b  o w y o h  o b o w ią z k ó w  
s ł u ż b o w y o h  i w p o s u w a n i u  u r z ę d n i k ó w  w a w a n 
s a c h ,  n io z a l e ż n ie  od  I l o ś c i  s y s t e m l z o w a n y c h  
p o sa d .

W  a r t ,  6 p r z y j ę t o  p o p r a w k ę ,  w y m a g a j ą c ą  
od u r z ę d n i k a  b i e g ł e g o  w ł a d a n i a  j ę z y k l o m  p o l 
s k i m  w s ło w ie  i p i ś ln io ,  p r z y c z e m  p r z e w i d z i a 
n o  u p o w a ż n i e n i a  r z ą d u  do  c z y n i e n i a  p e w n y c h  
w y j ą tk ó w  w z g lę d n io  do u d z l a l o n ia  t e r m i n u  do 
u z u p e ł n i e n i a  t y c h  w y m o g ó w .  D ł u ż s z ą  d y s k u 
s jo  w y w o ła ł a  k w e s t j a  o b e jn lo w a n ia  s t a n o w i s k  
u r z ę d o w y c h  p r z e z  k o b lo ty  z a m ęż n o .  W ^ększo-  
Ś c i i  g ł u i ó w  C l i ,p r z e c iw  10)  p r z y j ę t o  n a s a d ę  
z g o d n ą  t a k ż o  z m e m o r j i i ł e m  S to w .  u r z ę d n i k ó w  
m a ł o p o l s k i c h ,  że o b ję c i e  p r z o z  k o b io tę  z a m ę ż 
n ą  s t a n o w i s k a  u r z o d  jw ogo  m o że  n a s t ą p i ć  t y l k o  
z a  z g o d ą  m ę ż a .  W  te j  s p r a w i e  m n ie j s z o ś ć  k o 
m is j i  z g ł o s i ł a  v o t u m  s e p a r a t u m .  P o z a  t e m  a r t .  
8  i 11 u w z g l ę d n i a j ą  t a k ż e  w s z e lk ie  s ł u s z n o  p o 
s t u l a t y  Z w ią z k u  o  tow. u r z ę d n i c z y c h  w M ało -  
p o l s c o .

Górą Towaraysze!
W dniu 5 maja b. r. odbyło sfg or

ganizacyjne zebranie członków Związku 
„Praca* w ftbryce Praszkiera w Żarkach 
obok Zawiercia, na które przybył delegat 
z Łodii ob. Młotecki. Po odczyt , niu i zre
ferowaniu przci ob. M. statutu związko
wego, gdy się o ttm dowiedzieli tow. 
okropnie się przerazili, to tsż przybyli na 
to zebranie całą sforą na czele z  osławio
nym tow. Bocian m.

Ażeby,- jak sifj to mówi, mieć odwa
gę, tow. Bocian dość obficie uraczył swych 
wyznawców „pociesiycielką 40“ proc., ale i 
to nic nie pomogło, bo tow. musieli to ze
branie opuścić, nic nie zyskawszy. Nad
mienić należy, że tow. w Żarkach dotych
czas rządzili. Jakie były te rrądy, to niech 
posłuży fakt, źe gdy się zgłosiła jedna ro
botnica, Marja Łebek do delegata tow. 
Otrębskiego z prośbą o pracę, to brat de
legata oświadcjył je i, t e  ¡eiełi zostanie 
jego kochanką, to wtenczas może pracę 
otrzymać, }

Na pierwszego maja ci tow. ogłosili 
robotnikom, że będą zbierane sk>adki na 
partję PPS, bo potrzeba jest du.?o pienię
dzy, no i zostało zebrane 16 tysięcy ma
rek, za które została urządzona zabawa. 
Pod grozą usunięcia z pracy wszyscy ro
botnicy byli zobowiązani na tę zabawę 
przybyć. Znaleźli się i tacy, co t go nie 
pochwalili, tych spotkała surowa kara. 
Członek Związku .Praca" Ftak, za udzie
loną naganę został usunięty z pracy.

Charakterystyczne jest to, że tow. na 
tę zabawę zaprosili i : swego fabrykanta 
Praszkiera i dyrektora, gdzie zostało za
warte w dniu tym przymierze przeciwko 
członkom Związku „Praca",'bo na drugi 

_dzień Ptak został bez żadnego powodu 
Usunięty, jedynie dlatego, i e  agitował za 
Związkiem „Praca". Pito i hulano za krwa
we grosze robotnicze wraz z 'fabrykantem.

Tak tow,, może powiecie, te  jest to

now e k łam stw o?  A t e r a t  dam  W am je 
szcze jeden  d o w  ';d n a  wasze szacherk i,  ja
kie prow adzicie  z kap ita l is tą -P raszk ie rem , 
krzyczycie n a  cały  świat, że wy jedni tyl
k o  najlepiej walczycie o  sp raw ę  ro b o tn i 
czą, a jak  ta  w a lk a  wygląda w Żarkach , w  
fabryce w a s te g o  tow. P raszk ie ra ,  z k tórym  
razem  tańczycie, jakie są  ta m  płace. P o d 
czas gdy w Łodzi na jniższy ro b o tn ik  za 
rab ia  Mk. 472, to  w Ż arkach  zarab ia  
dziennie  Mk. 90,—  a  najwyższa p łaca  jest  
Mk. 160, a  życie je s t  d roższe niż u nas. 
N o  co  wy na to  blagierzy z pod  k łam stw em  
s ły n ąceg o  godełka. Powiecie, że „P raca"  
znow u napada  na was, że gra na uczuciach 
m as, że jesteście oczern ian i niewinnie, bo
dziecie się wylgiwać na  wszystkie s p o so b y ,  
by tylko p raw d ę  za tuszow ać. Powiecie, i e  
odp o w iad ać  na z s r /u ty  nie będziecie, bo  
uczciwość wam na to  n ie  p >zwala. Mnie
0 to nie chod?i. Jeżeli chcecie polemizo
wać z porządnymi ludźmi, to wpierw mu
sicie się oczyścić z tego brudu w jakim 
się nurzacie.

W Nr. 115 swego łaszka piszecie o 
Związku „Praca" w Ororkowie, że ten 
zgodził się na obniżenie p?acy, dopiero 
wasz klasowy, najlepszy Związek, to na
prawił. Towarzysze takich głupstw nie 
plećcie, bo Was?ego związku jeszcze wów
czas nie było, bo dopiero niedawno od
było się zebranie organizacyjne „najlep
szego" klasowego związku, na którym 
przewodniczył tow. Antałek, a sekrettr/o- 
wała tow. Butelka przy akompaniamencie 
komunistów.

Jeieii chodzi o fabrykę Majera Fogla, 
to przecież są ta n wasi sami towarzysze, 
ci co najlepiej walc/ą i dziwne, że się 
zgodzili na obniżenie płacy, bo my o tem 
nic nie wierny. Wy o tem -wiecie, boicie 
sami tę obniżkę zrobili. „Praca" ma tam 
tylko 5 ciłonki5v/.

Piszecie o wszystkich rzekomych nie
uczciwościach Pol. Z w. Zaw. i N. P. R. ą 
sięgnijcie wy do sw'ej kalet .i, ile tam się 
mieści r:ec/.y, o których ogół robotniczy 
nie wie. Dlaczego nie wytlomaczyliście się 
co  do  waszego Bieniaka? Hodowaliście
1 hodu ecie prowokatorów. Bieniak, Brzóz
ka czyli Brzezina, Fremel i wiele wiele in
nych.

Wy tow. obecnie swą taktyką naśla
dujecie pudla, który goni swój ogon w 
koło i nietylko ogona nie złapie, ale się 
jeszcze nic przyzwoitego nie do wącha 
Znane sąwasze koziołki robatnikowipolskie- 
mu, to też posłuchu nie macie. Cała wa
sza budowa niezadługo zwali wam się, bo 
zbudowana jest na fałszu i obłudzie. Słu
życie sami nie wiocie komu. Międzyna
rodówka, Niepodległa Polska, Proletariat, 
Klasowość, Państwowosć, Socjalizm, Re
wolucja, Uspołecznienie, Komuni i wiele 
innych, nie wiecie sami do czego się ma
cie zabrać. Wysunęliście naraz aż tyle 
sztucznych ogników, których płomienia nie 
jesteście zdolni utrzymać, obiecujecie dużo 
a nic żeście nie dali i nie dacie. A. K.

M a t y  f e i j e t o n .
K 2cm or> iał Fi5ere*ct5v7 eSa £€oii.:4sji,

„ A n  h o h e n  A m b a s a d o u r s  
D e r  l io b o n  K o a l i t io n !
P l e b i s c y t  o to  s k o ń c z o n y  
W y r o k u  n i e c h  z a b r z m i  dzwon.

A u P u n s o r c r  S o l to  —  S ie g  
D a s  V o ik  h a t  D e u t s c h l a n d  g e w ä h r t  
T o  w s z y s tk o  n a s  k o s z to w a ło  
S o  v i e l e  Miiho u n d  Gold. «■

D ie  P o l e n  h a b e n  g e f ä l s c h t ,
G e k f u n p f t  m i t  F ä u s t e n  u n d  T ru g  
J a k  n a s z o  r ę c e  s ą  c z y s t e  
W io  t y l k o  n i e m i e c k i  Bóg.

W i r  b i to n  f i c h n e n  n i c h t  
W i r  f o r d e m  G e r e c h t ig k e i t ,
Ż e  Ś l ą s k a  u ie  o d s t ą p im y  
W i r  l e i s t e n  d en  h a r t e n  Hld.

A  z a to m  n a  w y r o k  w a sz  
W i r  w a r t e n  r u h i g  u n d  k ü h l  
P o l a k o m  z b ę d n e  k o p a ln io .
S i e  h a b o n  k o h l e n  z u  v i e l “.

M e m o r ja ł  d o 3t a l  Ł e ro u d  
W ś r ó d  i n n y c h  p a p ie r u  s t e r t .
1 p o s ł a ł  go  do P a r y ż a  
Z m a l o ń i i m  d o p isk ie m :  Mertę.

I N em o.

p i e l o n e  5 w i ą t k i -

Kościół o b c h o d z i  d z iś  u ro c z y s to ś ć  
zesłania Ducha Sw. na apostołów. Z tą 
kościelną łączy się prapolska, czasów 
pogańskich sięgająca, tradycyjna  uroczy
stość Zielonych Świątek—święta wiosny 
promieniejącej w oałej pełni i czarującej 
swemi wdziękami duszę ludzką.

O d ożywczy oh promieni słońca



tęfcnleją serca. Nbwa wlewa się w du
szą wiara, nadzieja, jak^ś radośó i wo- 
selo wielkie. Jakaś  moc nachodzi ży ły

Wiosna. Święto radości i wiary w 
przyszłość. ...Staje w słońcu Człowiek. 
Prężią się ramiona do nowych Czynów. 
Znika z duszy czarna rdza zwątpienia, 
nieufności, niewiary. Jako budząca się 
do nowego życia przyroda — tako i 
Człowiek budzi się z gnuśności i wycią- 
gk ręce ku nowemu wiosennemu Sloócu. 
Znów z ufnością patrzy  w przyszłość, 
w Celo swoje, w drogi do Szczęścia, do 
Odrodzenia. Z całym światem zgniłym, 
zmurszałym, obmierzłym światem gotów 
wziąć się* zaraz za bary.

Na reducie Polski staje Człowiek 
Pracy. D zis ia j  s i ln ie j  n iż  kiedykolwiek 
uwierzy On w sw e  zwycięstwo. Oti, 
Człowiek i ’racy i przyszłości.

Jan  Woj ty ń 3 ki.

Kalendarzy!*.
Dziś Zesłan ie  S. Dacii a 
Jutro J a n a  N a p o m a c e u a
W schód słońca, 4 m. 06 
Zachód .  7 m. 47
W schód ks ię iy ca  3 m. 3o 
Zachód * 4 m. 20

— Wiece w powiecie. W n ie d z ie lę  i 
p o n ie d z ia łe k  w povsr- łó d z k im  o d b ę d ą  s ię  
w e  w sz y s tk ic h  g m in a c h  w ie c e  w s p r a 
wie p o w s ta n i a  n a  G ó r n y m  S ią s k u ,  w 
c e lu  u ś w ia d o m ie n ia  m a s v k a r t c ó w  w si o  
d o  »ioslości chw ili  i p o t r z e b ie  o f i a r  n a  
n e c z  p o w s ta ń c ó w .

— Robotnicy na pow stan ia  Górno
śląskie. W  u z u p e łn ie n iu  w c z o ra js z e j  no 
ta tk i ,  t e  r o b o tn ic y  f i r m y  D e s s u r m o n ta  
( W ó lc z a ń s k a  219) z ło ży l i  n a  w a lc z ą c y c h  
ro b o tn ik ó w  g ó r n o ś lą s k ic h — 18,609 m k., 
p o d a je m y  w y sz c z e g ó ln ie n ie  o d d z ia łó w . 
P rz ę d z a ln ia :  1 z m ia n a  810 m k .,  II z m ia 
na 1275 m k . P r z y g o to w a w c z y  oddzia ł:
l zin. 1793 m k .,  I i  zm . 1194 m k . P r z y 
g o to w a w c z y  o d d z ia ł  VI a s s o r t .  i sa rno-  
j^rząśn. obr.: I zm . 9 2 1 m k . ,  II  z m ia n a  
108 m k . N ic ia rn ia ,  p rz w i ja ln ia ,  s a m o -  
pi’ząśn . obr.: I zm . 1677 m k .,  II  zm . 648 
m k. F a r b i a r n i a  605 m k .  M o ta ln ia  1520 ra. 
P t  ró w n ia  425 m k .  M a g a z y n  p rz ę d z y  
700 m k . W a r s z t a t y  m e c h a n ,  i p o d w ó rz e  
ISIS  m k .  M a sz y n iśc i  e le k t ro m .,  p o m o c 
n icy ,  p a la c z e  1280 m k .  R a z e m  18609 m k . 
A d m in i s t r a c ja  i o d d z ia ł  m e c h a n ic z n y  
T ow . A ko. KL S i lb e r s z to in a  złofcyły n a  
p o w s ta ń c ó w  G. Ś l ą s k a  rak . 4090.

R o b o tn ic y  fa b r .  R o tb e rg ,  A b ra ra -  
c z y k  i S -k a  ( P io t r k o w s k a  152) z ło ży l i  
ua  te n  s a m  ce l  1700 m k .

A d m in i s t r a c j a  i r o b o tn ic y  f i rm y  
E m i la  K ise r ta  z ło ż y l i  n a  r z e c z  G. Ś lą s k a  
6378 m k .

—  Polska Macierz Szkolna. D rug i  
dz ień  d o ro c z n e )  k w e s ty  m o ja w s j  z o s t a ł  
p r z y s p ie s z o n y  i o d b ę d z ie  się d m o  16-go 
m a ja ,  w  d ru g i  d z ie ń  Z ie lo n y c h  Ś w ią te k .  
P o b ie r a jm y  w ięc  kw*st<;I

— R eferen t Pośredn ic tw a  Pracy
I Referat Osad Żołnierskich przy D. O. Gen. ¿  
contal przeniesiony a. uL Ą. Kościuszki J>6 i  
na ul. Piotrkowską lis 115, I-pi(jtro.

Referent Pośrednictwa Prauy przyjmuje 
inUre&autów od godz. 9.30 do 12.30 z wyjątkiem 
niedziel 1 świąt.

—  Z Kooperatywy Gazowni. W  l o k a 
l u  P. Zw. Zaw ód .,  G łówna 31, o d b y ło  
s iq  ogó lne  ro c z n o  z e b ra n ie  cz ło n k ó w  
K o o p e ra ty w y  p r z y  G azow ni m ie jsk ie j .  
S p ra w o z d a n ia  Z a rz ą d u  i K o m is j i  R e w i
zy jne j  z o s ta ły  p rz y ję te .  W y b r a n o  n o 
w y  z a r z ą d  w o s o b a c h  ob.: P .  U la to w -  
ek iego , L. P o w ą z k i ,  J. O p asa ,  A. S p y 
ch a lsk ie g o ,  J. K ra w c z y k a ,  W . K a l c z y ń 
sk iego ,  T . S z u rg o ta ,  K. G e r tn e r a  i M. 
D ą b ro w s k ie g o ,  o ra z  K o m is ję  R e w iz y jn ą ,  
w s k ł a d  k tó re j  w e sz l i  ob.: St. Ł u c z y c k i ,  
S t.  B ra u n  i D . Pajor.

— Koło Przyjaciół Harcerzy w Zgierz“ 
W Zgierzu ocb y io  się  zgrom adzenie ro~ 
dziców  i przedstaw icieli instytucji, na 
którem  om aw iano spraw ę zaw iązania  
Kcła# Przyjaciół H arcerzy. W ybrano za
rząd tym czasow y, który zw ołuje na 22 
maja walne zgrom adzenia o só b  za in te
resow anych tą  spraw ą.

—  F erje  «ikolno.
W spraw ie  7akończenia  b ieżącego  ro* 

ku szkolnego  w szko łach  średnich, raini- 
s terjuni oświaty «rządziło, aby w szko
łach, niemajĄcycli egzaminów dojrzałości, 
wszystkie zajęcia szkolne były zakończone 
najpóźniej dnia 28 czerwca r. b., nie- 
woześniej Jednak jak 18 czerwca.

W szkołach, mającyck egzaminy doj
rzałości, l*ke¿e normalne winny tnrtć  co-

n a Tm niej d o  dnia  11 czerwca włącznie. 
D o tyczy  to  przede wszy stkicm sz k ó ł  war
szawskich, w których p iśm ienny egzamin 
do jrza łośc i  ro zp o czą ł  się d. 9 maja.

S zko ły  p row incjonalne ,  w których 
piśm ienny  egzamin do jrza łośc i  odbędzie 
się w drugim  łub trzecim term inie , m a ;ą  
zajęcia szko lne  d o  dnia 18 crerw ca.

Rok szkolny  1921123 rozpoczn ie  się
d. 1 w rześnia  r. b. n ab o żeń s tw em  kościc l-  
nem. nqczątek n o rm alny .i l  lekcji dnia  2 
września o  g. 8 rano .

— Z Rasursy  Rzemieślniczej. W 
ś r o d ę ,  18 bm .,  w  » R e su rs ie * ,  K i i iń s k le io  
Ns 117, o d b ę d z ie  sio z e b r a n ie  d e l a ? a t ó w  
w s z y s tk ic h  ^ t o w a r z y s z e ń  ł ó d ik i c h  w 
c e lu  o m ó w ie n ia  p o r z ą d k u  w y s t ę p o w a n ia  
w  u r o c z y s to ś c i a c h  i p o c h o d a c h  s a  s z t a n 
d a ra m i .

—  45-lo lacie Łódzkiej S traży  Ognio
wej Ochotnicz&j. W czo ra j  Ł ó d z k a  b t r a i  
O g n io w a  O c h o tn i c z a  o b c h o d z i ł a  45 -io  
loc ie  sw ai’o  i s tn ie n ia .  O b c h ó d  r o z p o 
c z ę to  z b ió rk ą  w sz y s tk ic h  10-iu o d d z ia łó w  
n a  p la c u  t r z e c i e g o  o d d z ia łu  p rzy  u). 
S ien ' ie w icza  54, o  g. 8 r a n o .  S tr .d  u sz y 
k o w a n i  w  g r u p y  w szy scy  s t r a ż a c y  z o r 
k ie s t r ą  n a  c z e le  w y m a « z e ro w a l i  ze  
s z t a n d a r e m  d o  k a te d r y  iw .  S ta n is ła w a  
K o s tk i .  T u ta j  w y s łu c h a n o  n a b o ż e ń s tw a  
o d p r a w io n e g o  p rz e z  Li. b i s k u p a  T y m ie 
n ie c k ie g o ,  k tó ry  te*  w ygłos i ł  okolic*" 
n o ś c lo w ą  m o w ę .  Z  k a t e d r y  u d a n o  a ię  
n a  n a b o ż e ń s t w o  d o  k o ś c io ła  e w a n g e l i c 
k ie g o  <w. T ró jcy ,  a  s t ą d  d o  I o d d z ia łu  
s t r a ż y ,  p rzy  ul. K o n s ta n ty n o w s k ie j  W ł4 , 
gdz ie  d o  z g ro m a d z o n y c h  n a  d z ie d z iń c u  
s t r a ż a k ó w  — o c h o tn ik ó w  p rz o m a w ia ł l  
p r e z e s  z a r z ą d u  p. J a r z ę b o w s k i ,  o r a z  k o 
m e n d a n t  dr. A. G ro h m a n .  T u ta j  ta*  ro z 
d a n o  d y p lo m y  z a  w y s łu g ę  la t,  z a z n a c z a 
ją c ,  ź e  p o  n a d e j ś c iu  z a m ó w io n y c h  ż e t o 
n ó w  w rę c z o n o  z o s t a n ą  ta l  o w a  w s z y s t 
kim o b d a r o w a n y m  d y p lo m a m i.  O b d a r o 
w a n y c h  z o s t a ł o  m e d a la m i  53 s t r a ż a k ó w ,
9  z n ich  p ró c z  t e g o  o t r z y m a  m e d a le  z a  
r a to w a n ie  g in ą c y c h .

P o  c e re m o n i i  ta j  o r k ie s t r y  o d e g r a 
ły  , R o t ^ \

O  g. 1 po  p o łu d n iu  z g r o m a d z o n o  
s ię  w  sa l i  I o d d z ia łu ,  g d z ie  o d b y ła  się  
u c z t a  p rzy  u d z ia io  w szy s tk ich  s t r a ż a k ó w  
o r a z  z a p r o s z o n y c h  go śc i  z  p o ś r ó d  d u 
c h o w ie ń s tw a ,  w ła d z  c e n t r a ln y c h ,  k o m u 
n a ln y ch  i po lic ji .  W y g ło sz o n o  ca ły  s z e 
r e g  p rz e m ó w ie ń .

—  Im po rt tk a n in  angielskich —  p r z y 
c zy n ą  łó d zk ie g o  k ry zy a u .

Waszawskio sfery hand low e s l t s r ią  
się, i e  p o m im o  zakazu  przyw ozu, mater 
jaiy angielskie  nap ływ ają  do  Polski w 
wiel iei ilości, p o w o d u j e  znaczną zniżkę 
cen. N aprzyk ład  angielskie bostony , k tó 
re przed miesiącem kosz tow ały  po  4000 
mk., obecnie  m o in a  do s tać  p o  2500 mk. 
Ceny w łókien  spadły  w os ta tn im  czasie 
b a rd zo  znacznie. K oła  handlow e spodz ie 
wają się w kró tce  us ta len ia  cen. W sku
tek kryzysów  w przemyśle łó d zk im  i b ra 
ku waluty, d o m y  spedycy jne  wydają  spec
ja ln e  bilety, n rzy jm ow ane  przez p rzem y
s ło w có w . B lefów tych w ydano  ju ż  na 
k ilka miljardów m arek ,  Minister skarbu  
w y s ła ł  do Łodzi specjalnych delegatów ce
lem spraw dzenia  p raw o m o cn o śc i  tych bi
letów.

—  W sp r  wie redukcji p o lc j l  W
zawiązku prawie pozosta.ąca nasza policja 
ulega ciągłym reformóm.

A ktualną  je s t  o to  c becnie  znowu re 
dukcja  policji, m oże i s łusznie , lei z s ta 
nowczo n iesłuszne jest dopuszczan ie  d o  
w ychodzen ia  z policji jednostek , k tóre  
ukończy ły  szko ły  policyjne i posiadają  ;uź 
pow ażny  zasób  wiedzy na tem  polu .

Je ś l i  k ie row nic tw o  polic,i nie zwróci 
uwagi baczniejsi ej na  ten  objaw  i dopuści 
d o  zw alniania  się najzdolniejszych —  to  
na pożytek  s policji spo łeczeństw o  liczyć 
n ie  będzie m og ło .  Sy tuow anie  funkcjo
nariuszy  polic,i by ło  n iedosta teczne  i tym 
ty lko  usp raw ied l iw io n e  jes t  zwalnianie się 
tychie , Atoli o rgan  bezpieczeństwa pub* 
licznego, zagw aran tow anego  Konstytucją, 
winien stać na w ysokośc i zadania , a p r z y  
obecnej reformie, a raczej ustępow aniu  
zdolniejszych s i ł  (k tó rych  m a m y  m a ło , a 
tych k tó re  są, nie docen ia  slą) do  niczego 
nie doprow adzi.

—  Z T o w . f .L u t n i a "  w  Pabjanicach. 
W n ie d zie lę , d n ia  15 b . m , T o w a r z y s tw o  
Ś p ie w a c ze  .L u t n 'a "  w  Pabianicach u r  ą d za  
u ro c zys to ś ć  pośw ięcenia w ła sne g o  s zta n 
d a ru .

—  O s o b is te . W  kościele k a te d ra ln ym  
ś w . S ta n is ła w a  K o s tk i p o b ło g o s ła w io n y  
z o s ta ł z w ią z e k  m a łże ń s k i z a w a r ty  p o m ię 
d z y  p . K o n ra d e m  F ie d le re m  b . re d a k to re m  
.K u r j e r a  Ł ó d z k i e g o "  a o b e cn ie  .D z i e n n i 
k a  B y d g o s k ie g o "  a p. M a łg o rza tą  S z in id -  
tó w n a .

Teatr. BiaziKa l szfala
Dzifi T e a t r  P o lsk i  d a j e  d w a  p r z e d 

s ta w ie n ia :  o  3  p o  poł. s z tu k ę  Ż s r o m -  
s k ie g o  p t .  . B i a ł a  r ę k a w ic z k a " ,  w iecz . 
z a ś  p e łn ą  h u m o r u  k r o to c h w l lę  D o b r z a ń 
s k ie g o  p t .  .Ż o ł n i e r z  k ró lo w e j  M a d a g a s 
k a ru " .

W p o n le d z - a l f k  p o  p o ł .  . S k r o m n a  
Hanka** p o  c e n a c h  p o p u la r n y c h ,  w i e 
c z o r e m  —  „ Ż o łn ie rz  k ró lo w e ]  M a d a g a s 
k a r u “ p o  cen r tch  z w y c z a jn y ch .

T e a t r  Lotni „Buffalo" w o g ro d z ie  
G r a  id  H o te lu .  P r a c e  m a la r s k i e  p o d  
k ie ru n k ie m  e r t - m a l a r z a  A n d rz e ja  P r o 
n a sz k i  z o s t a ły  z a k o ń c z o n e .  S c e n k a  i 
o g r ó d  w y g lą d a ją  m a lo w n ic z o .  O tw a r c i e  
o o z o n u  le tn ie g o  w y z n a c z o n o  n a  n ie 
dz ie lę ,  15 m a je  rb .,  n a  godz . 7 w iecz .  
U d z ia ł  w  in a u g u ra c y jn y m  p rz e d s ta w ie n iu  
b io r ą  n a jc e ln ie j s z e  s iły  o p e r y  ł o p e r e tk i  
w a r s z a w s k ie j .  B i le ty  o p rz e d a je  k a s a  te* 
a i r u  „ B u f fa lo " .

Sprawy robotnicze. ?
7. Ż y ra rd o w a ,

Odbyło s ię  tu  z e b r a n ie  c z ło n k ó w  
P o ls k ie g o  Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  Prze
m ysłu W łó k ie n n ic z eg o  „P ra c a * .  Z e b r a 
n ie  z a g a i ł  s e k r e t a r z  C z a jk o w sk i ,  r e f e r a t  
o Z w ią z k u  w y g ło s i ł  ob. O głow sk i.  Po 
n im  p rz e ra ia w ia l i  pos łow ie :  F i c h n a  i G a
l iń sk i ,  p o  o b s z e rn e j  d y s k u s j i  z o s ta ła  
u c h w a lo n a  r e z o lu c ja  n a s tę p u ją c e j  t re śc i :  
„Z o b ran i  ro b o tn ic y ,  c z ło n k o w ie  P o l .  Zw. 
Z a w o d o w e g o  . P r a c a “, w l iozb io  2000 
osób  u c h w a la ją :  l )  Ż ą d a m y  od  c z y n n i 
ków  m ia r o d a jn y c h  z m ia n y  m in im u m  eg-  
z y s to n c j i  do  s to p n ia  te ra ź n ie j s z e g o  u -  
t r z y m a n ia  t. j. do  w y d a tk ó w ,  k tó re  s ą  
n ie z b ę d n o  do d z ie n n e g o  u t r z y m a n ia  r o 
d z in y  ro b o tn ik a .  2) Od p o d a tk u  Kię n ie  
u c h y la m y ,  l e c z  d o m u g u m y  się, aby p o d a 
t e k  by ł  ś c ią g a n y  jednoczośnie od w s z y s t 
k ic h  o b y w a to l i  P a ń s tw a .  N ie  p o p r z e s ta 
j ą c  uu te m  d o m a g a m y  s ię ,  a b y  p o s łow ie  
r o b o tn ic z y  z a j ę l i i s i ę  tą  s p r a w ą  i p o s t a 
w il i  j ą  w  t a k im  św ie t lo  jak  o na  p o w in n a  
b y ć  p o s ta w io n a ,  ż e b y  k a ż d y  ro b o tn ik  
m óg ł z ro zu m ieć .

M i e j s c o w y .  

W ieo h o l s j a r z y  w l&ra& cuue.
D n ia  16 b m . o d b ę d z ie  s ię  w  K r a 

k o w ie  w le c  m a n i f s s ta c y jn y  k o le ja rz y ,  
b e *  w z g lę d u  n a  p rz y n a le ż n o ś ć  z w ią z 
k o w ą ,  c e l e m  o m ó w ie n ia  c ię ż k ie g o  p o ło 
ż e n ia  p r a c o w n ik ó w  k o le jo w y c h .

I z i s y  S k a r b o w e j «
Zwraca się uwagę na rozlepio

ne po mieście obwieszczenia Urzę
dów Skarbowych podatków i opłat 
skarbowych. Według tych obwiesz
czeń: *

1) lotniarzu mają przedłożyć 
WłdiCiCi2l031 domów (dzierżawcom, za
stępcom) wykazy wszystkich miesz-__ 
kańców swoich mieszkań, jeśli ci 
mają samoistny dochód;

2) gtoiiy rodzin obowiązano do 
podatku dochodowego mają przedło
żyć wykaz członków rodziny, bez 
względu na to gdzie ci członkowie 
przebywają;

3) Wiaścicisle domów mają prze
dłożyć imienną listę osób zajmują
cych mieszkania lub pomieszczenia 
w ich domu.

Wykazy wymieniono pod 1 i 3 
ma właściciel domu (dzierżawca, 
zastępca) zebrać 1 dolączająć włas
ne wykazy, przodlożyć wraz z wy
kazem pod 3 wymienionym, właści
wemu Urzędowi Skarbowemu po
datków I opłat skarbowych. Wyka
zy jednak podano pod 2 mogą gło
wy rodzin przedkładać wprost Urzę
dom Skarbowym.

Formularze do sporządzania tych 
wykazów zostały rozesłane właści
cielom domów celem obdzielenia ni
mi lokatorów. Komu ich braknl« 
może dostać dalsze w Urzędzie Skar
bowym.

Drugie obwieszczenie dotyczy 
obowiązku przedkładania przez ałuż- 
bodawców wykazów wypłaconych 
uposażeń służbowych I t. d.

D y r e k t o r  Izby S k a r b o w e j  

M. ZAWADZKI.

Si aa sns S k a l-
W Parlru „Yenecja" przez dwa 

dni Zielonych Świąt, wielkie trady
cyjne zabawy, j

«in».!»..»! .............................. mil III III U tR "

Spraw a górnośląska zagrożona.
Nieprzychylno stanowisko Anglji. — Francja broni Polski. —  N i e m c y  

podnoszą głowę. — Sytuacja na G. S i ą s k u .

Sensacyjne zaprzeczenia.
(Nie było układów z p ow stań cam i?
— Przestraszony L erond się tłu

maczy).
. G D A N S K  14, (PAT). „ D a n z ig e r  

N c u e s to  N a c h r i c h t e n “ d o n o s z ą  z Opola , 
żo z a s t ę p c a  n ie m ie c k ie g o  p e łn o m o c n ik a  
w O polu  hr. P r a s z m a  og łos ił  w czo ra j  n a 
s t ę p u ją c e  z a w ia d o m ie n ie :

Gen. L e ro n d  o ś w ia d c z y ł  m i n a  m o 
j e  z a p y ta n i e  w  o b ecn o śc i  in n y c h  c z ło n 
k ó w  k o m is j i  'z c a łą  s ta n o w c z o śc ią ,  że  
t e l e g r a f  i s k ro w y  p o c h o d z ą c y  z W a r s z a 
w y , ' a  d o n o s z ą c y  j a k o b y  p o m ię d z y  m i ę 
d z y s o ju s z n ic z ą  k o m is ją  a p o w s ta ń c a m i  
z a w a r to  j a k i ś  u k ła d ,  j e s t  z m y ś lo n y .  Nie 
p ro w a d z o n o ,  a t e m b a rd z ie j  n ie  z a w ie r a 
no  ż a d n y c h  u k ład ó w .

W  c z w a r te k  p rz y w ó d c y  w s z y s tk i c h  
s t r o n n ic tw  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h  p o 
s ta n o w il i  p ro k la m o w a ć  w  O p o lu  s t r a j k  
g e n e r a ln y  w  o d p o w ie d z i  n a  w ia d o m o ś ć  
o l in ji  d e m a rk a c y jn e j .

P o  poŁ p r z e d s ta w ic ie le  s t r o n n ic tw  
p o l i t y c z n y c h  i  z a w o d o w y c h  u d a l i  s ię  
ró w n ie ż  do  gen . L e ro n d a  i z a ż ą d a l i  od  
n ieg o  w y ja ś n ie ń  w s p r a w ie  te g o  te l e g 
r a m u .  Gen. L e r o n d  p o w tó rz y ł  s w o je  o- 
ś w la d c z e n ie  z łożono  n r.  P ra s z m io ,  p r z y 
c z e m  m ia ł  d o d a ć ,  że  ja k n a je n e rg ic z n ie j  
w y s t ą p i  p r z e c iw k o  p o w s ta ń c o m .  Z r e s z 
t ą  n a  G. Ś l ą s k  n a d e jd ą  p o s i łk i  w  o d d z ia 
ł a c h  w ło s k ic h  i a n g ie l s k ic h .

Kenlrola...
S O S N O W IE C ,  13. (P A T ).  Dzisiaj 

p o  południu komisja złożona z przedsta
wicieli embeead rządów koalicyjnych nr 
W a rsz a w ia ,  w towarzystwie urzędników 
M SW . objeżdżała sranie* poleko-górno- 
ilątfeą calem przekonania się, esy rex-

p o r z $ d z e n i s  r z ą d u  p o lsk ie g o  co  d o  i*m- 
k n lę c la  g ran icy  j e s t  w y k o n a n e .

GDAŃSK, 13. ( P A T ) .  T u t e J » « «  
d z ien n ik i  d o n o s z ą  z L o n d y n u , H a m t w o r t  
o ś w ia d c z y ł  w  I z b ie  g m in , ż e  g ó rn c S ią s k a  
k o m is ja  m ię d z y s o j u s z n ic z a  r o z w a i a  m o i '  
n o fić  w z m o c n ie n ia  w o ja k  s p r z y m l e r z o *  
n y c h  n a  G. S lą s ! u .

Sprawa Górnośląska na kontacp 
í ü m k m .

L J O N ,  14. (PAT). Radjo. Korfjren* 
ćja  am basadorów  w piątek rano pod 
przew. Cam bona om ąw iała sprawy bia* 
Śsjce l k w est,e G. Śląska.

PAKYZ, 14. (P A T ).  WBK. Konfe
rencja am basadorów  przyjęła d o  w ifld o * 
m ości o sta tn ia  doniesienia  z G. Śląska, 
oraz doniesien ia  nadesłana przez d o le * 
g a c |ę  niem iecką. N astępnie sejm ow ała  
się  sprawom i dotyczącym i wykonania 
traktatu pokojow ego. M arszałek F oct 
u czestn iczył w posiedzeniu.

Decyzja jeszcze nie zapadła.
LONDYN. 14. (PAT.) Dzisiejszo 

doniesienie z Paryża, jakoby po
wzięta została decyzją^ co do po
działu G. Śląska jest niezgodna * 
prawdą.

Sytuacji Sisiova ná G. Śląsko.
B Y TO M , 14. (E E ). K o m u n ik a t  po** 

stańczy donosi o próbach Niemców eta" 
kowania oddziałów powstańczych w R r 
bnlku, pod Paruazowcera. Nnpnlcl 
młackla zostały odparte przez pourat** 
Ców, którzy nio działają ancupnl* ^  
grnnlcsaiąc alą do obrony dotyckc*»’^  
włcfc pozyc ji .  W lndosneftf l  n®d«**ia
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K luczborka  5 G ło g o w a  m ó w ią  o  p r z a -  
f b d o w a n lu  ta m  P o lo k ó w .

Hysadzsnfg mostu.
B Y T O M , 14 . E E .  W e d łu g  n a d e s z -  

łych w ia d o m o ś c i p o w s ts A c y  w y s a d z ili  
fnosi na O d r s e  w  p o b li ż u  S t a r e g o  K c ź -  
1« W m ieście w s i u t a k  d e to n a c ji w y p a 
d y  praw ie w s z y s t k ie  s z y b y .

Î nglja a C. S I# . .
L O N D Y N  14. (PA T ). L lo y d  G eor-  

| e  o św iad czy ł  w I zb ie  g m in ,  że s p r z y 
m ierzeńcy  m u s z ą  o b s t a w a ć  p r z y  tom , 
»by t r a k t a t  p o k o jo w y  b y ł  r e s p e k to w a n y ,  
^ l o r d z e n l o  J a k o b y  w o jsk a ,  ¿ k tó re m i  
o p o r z ą d z a j ą  N ie m c y  nio m o g ły  b y ć  
¿opuszczone do p rz y w ró c e n ia  n a  Gór- 
fcyra Ś lą s k u  p o r z ą d k u  j e s t  n ie s to so w n e .  
W łaśc iw em  p o s tę p o w a n ie m  i e s t  t a k i o z a  
H ń re m  o ś w ia d c z y ła  s ię  A n g ! |a  i m ó w ca  
*podzlow a się, że  A n g l ja  b ę d z io  b ro n i ła  
•wegD s ta n o w is k a  do k o ń ca .  G d y b y  
P o lak o m  pozw o lo n o  z a b r a ć  G. Śląsk", a 
Kiotncoin nie w olno  b y ło  b r o n ić  p ro w iu -  

k tó ra  do n ich  n a le ż a ła  p rz e z  TOO^lat,
* « tóra  z pewności-.* p rz e z  <500 l a t  n ie  
o,na P o l s k ą  b y ło b y  to  n ie g o d n e  i n lo-  
aonorow e. a n g ie l s k i  nio b ę d z ie
*uógł u z n a ć  fak tów  d o k o n a n y c h .

LONDYN* u .  (PA T .)  D z ien n ik i  a n -  
¡N la U e  w sz y s tk ic h  « d c le n i  j e d n o m y ś l 
n e  p o t ę p i a j ą  a k c ję  p o w s ta ń c ó w  p o l -  
®Alch n a  G. Ś l ą s k u  I d o m a g a ją  aię, a b y  
> iu a* n lcy  p r z t s t r s a g n l l  p rz e p ro w a d z a *  

t r a k t a t u  wcrsa lak-tago w s p o s ó b  b e z 
s t ro n n y  o r a z ,  a b y  p o d  ż a d n y m  p o z o r e m  

dali s l4 z a s t r a s z y ć  ty m  m a n i f e s ta -  
V to y m  p o k a z e m  ally z o rg a n iz o w a n y m  
♦ R a d o m ia  w  c e l u  n a lg rn w a n la  a lę  a  
• Ich .

. L O N D y N . 14. (PA T.) Havas. S y -  
na Q. Ś ląsku w dalsaym  ciągu  

0'Q przaatala być źródłem  g łęb ok iego  
wnlfcpoVojanla. T utejsza opinja ofi- 
« aina z największą uw agą obserw uje  
•»«nowiako rządu wsres«w flhł«$o w zglę- 
* ' rr' akcji Korfantego- U m acnia się  
Lat", n łe» *e rr*d polsk i nie do-

ocen ia  w ielką pow agę aytu- 
« 1  i°i ?Cnei* Punkt w idzenia rządu  
»ngieiakicgo zosta ł a całym  um'arlto- 
wardcm stw ierdzony przez Cham berlaina, 
atóry ośw iadczył, te  sprzym lerzerteynie 
®dią zamiaru zezw olić na to , aby o- 
•U tnia wydarzenia m iały od w ieść Ich 
M  ie is łe g o  wykonania traktatu w spra- 
* 1« Q. Śląska.
.  » D a i l y  T e l e g r a p h *  w y r a ż a  o b a w ę , 

p o l s k a , k t ó r a  w s z y s t k o  z a w d z ię c z a  
" 'Ś w ia to w i w e rs a ls k ie m u  m o g ła b y  a\ą 
0st *t e c ? n ie  o k a z a ć  w i a J n i e  n a jw ię c e j 
p o s ik o d o w a r .ą , g d y b y  n ie p o s z a n o w a n la  
“ a k la tu  i k p in y  *  n ie g o  m ia ły  t r w a ć  
""da l .
h oM ornlng  P o s t “ z a z n a c z a ,  że  m o ż -  
S n  w y b u c h u  w o jn y  do m o w ej  w c e n t r u m  
» « r o p y  jufc j o s t  o b s e rw o w a n a  Z u c z u 
li®i? Wielkiej o b a w y  w k o ła c h  k o a l ic y j -  

G ó rn o ś lą sk i  k o r e s p o n d e n t  te g o ż  
#3wko e n e f g icZ1}̂ 0 P ro te s tu je  p rz e -  
*ufcofvtftł<łinemu c iosow i w y n j ie rz o n e n m

^ t o w 8ŁtaZDikÓW PrZ6Z daISZe
»aj aldfźe żąda i zg o d -
E i m  ♦ • 0ny  so ju sz n ik ó w , prZy -
S i S J K  pi8Zft: O dd z ia ły  p o w s ta ń c z e
to u s z ą  b y c  ro z p u sz c z an e .

» M a n c h e s te r  G u a rd ia n "  o św iad cza ,  
i t  °  m  J r « rzJ m io rz e ń c y  z g o d z i l ib y  s ię
®a p o l i ty k ę  K o r fa n te g o  i je g o  a rm ji  po -  
* b tań cx e j  w t a k im  ra z ie  b y ły  b y  to ró w -  
y c a e ś m o  ko n iec  d l a ich  ^ ¿ haJr m o n izo- 

^ eJ ak c j i  w s p r a w a c h  e u ro p e jsk ic h .

Prasa francuska o taimis Ssorgaa.
W s k l e ^ ^ ^ ’ (P A T ) 't  P z*®n n 'k i  f r a n -  
r , " 6 p rz y jm u ją  m o w ę  L lo y d a  G e o rg e a  
«krtA v ?  zd z iw ie n ie m  i u b o le w a n ie m  

s J ego błędfie  s ta n o w is k o  w  
v i w e 1n nani^  iu d n o ś ei tu b y lc z e j  i n a p ły -  
» s t a n ó w  U S lą a k u - L1° / d  G eorge  n ie  
ton iom  ¿ i n  nacł n i e k o r z y s tn e m  w ra -
Wo p re n e j i  W yw rze6 m u8 i m0Wft

? !®m a  francusk i®  s tw ie r -  
iw v in  1  L lo y d  G e o rg e  d a ł  s ię  u n ie ś ć  

po Ia*d m  te n d e n c jo m ,  k tó -

h r l a t o  i ł  PfŁB0>

A  i ł S e  S^  ^ e h o a j i l f m u  <prRjTrtie rzo i COwi.

Tlüioaczenis przsdstawfcleia iłocfi.
WARSZAWA, 14. (PA T ). W c v - r r j  

włosVi c h a r g e  ¿ ’¿ f fa i re a  z ł o i y ł  w Min. 
e p r a w  z a g r a n ic z n y c h  o ś w ia d c z e n ie  
s tw ie r d z a ją c e ,  źe  z a c h o w a n i e ,  Bi.'? W ło 
c h ó w  n a  G. Ś l ą s k u  p rz u d  w y b u c h e m  
p o w s ta n i a  b y ło  ży cz l iw e  w o b e c  P o la -  
l tów r  p o d c z a s  p o w s ta n i a  z a ś  W łos i  s p e ł -  
nl&U ty lk o  sw ó j  o b o w ią z e k .

Rząd włoski si§ tłomaczy.__
RZYM, 14. (PA T.)  H . K o m u n ik a t  u- 

r a d o w y  o ś w ia d c z a ,  4e t w ie r d z e n ia  p r a s y  
z a g ra n ic z n e j  Co d o  s t a n o w i s k a  r z ą d u  
w ło s k ie g o  w  s p r a w ie  G . Ś l ą s k a  s ą  
c z ę s t o  t e n d e n c y j n e  i n ie  ś c is łe .  R z ą d  
w io sk i  w ie lo k r o tn ie  s tw ie rd z a ł ,  ie  w 
s p r a w ia  G. S lą s k e ,  p o d o b n ie  ja k  w 
k a ż d e j  in n e j  s p ra w ie ,  b ę d z ie  p r z e s t r z e g a ł  
fakna jSc iś la j  w a r u n k ó w  t r a 'n t a lu  w e r s a l 
sk ieg o ,  k tó r e ,  zw ła sz c z a  o  i le  t o  d o i y e i y  
s p r a w  G ó r n e g o  Ś lą sk a ,  s ą  b a r d z o  d o 
k ła d n e .

Zbrojenia niomisdis.
G D A Ń S K , 14. (PAT.) O r g a n  t u t e j 

s z y c h  k o m u n i s tó w  » D a n z i^ e r  Arbeiter-* 
zeif.ung* d o n o s i :  W k o ta c h  O rg » s z u  p a 
n u je  g o r ą c z k o w a  d z ia ła ln o ś ć .  W szy
s tk ie  s i t a b y  i k o m e n d y  O rg e s iu ,  o r a z  
E ln w o h n e rw -sh ry  ro z w in ę ły  e n e r g i c z n ą  
a ^ i tac jf ;  xa  w s tę p o w a n ie m  o c h o tn ik ó w  
d o  fo rm a c j i  o c h o tn i c z y c h  g ó rn o ś lą s k ic h :

K-dra germańska podnosi głowę.
G D A N SK , 13. (PA T ). O r g a n  t u t e j 

s z y c h  r ie c jo n a l ls tó w  n ie m ie c k ic h  „ D e u t 
s c h e  Al;?. Z e i tu n g “ z a m ie s z c z a  d łu g ą  
o d e z w ę  O a t m a r k e n v ^ r e ln u  s k i e r o w a n ą  
d o  P o r n o r c a n  i s a c h o d n i o - p r u s a k ó w  a  
p e łn ą  e la l tó w  n a  P o ls k ę  i z a p o w ia d a j ą 
c ą  w o jn ę  n ie m ie c k o -p o l s k ą .

O d e z w a  ta  p o d p is a n a  j e s t  p r z e z  
m arsza !! ;»  p o ln e g o  M a c k e n s e n a  ja k o  
p r o t e k t o r a  P o m o r s k i e g o  O s t m a r k e n v j -  
r c in u .  W o d o z w ie  te j  Czytam y m ię d z y  
In n e n v :  N lc b e z p ie c s c ń s iw o .  g r o ż ą c e  
w s c h o d n io - n le m le c k im  o b s z a r o m  n a  
w s c h o d z ie  z e  s t r o n y  P o lsk i  s p o w o d o 
w a ło  z a r z ą d  g łó w n y  O ü tm a rk e r .v e re in u  
d o  u tw o r z e n ia  o s o b n e g o  o d d z ia łu  n a  
P o m o r z u  c e l e m  s tw o r z e n ia  n a  g ra n ic y  
zac ł io d n io -p ru » k ie i  i p o m o rs k ie j  w a lu  
o c h r o n n e g o ,  n a  k tó r y m  z a t r z y m a ła b y  
s ię  p o l s k a  ż ą d z a  r a b u n k u .

fiisbezpisczensfwa bslszawiokie dla

Granica polsks-nisniieckia.
G D A Ń S K , 14. (P A T .)  Z K ró le w c a  

d o n o s z ą :  K o m is ja  d la  u r e g u lo w a n ia  g r a 
n ic y  m ię d z y  P o ls k ą  a  N ie m c a m i  n a  
p r a w y m  b r z e g u  W isły  p o d ję ł a  w c z o ra j  
n a  p o s i e d z e n iu  o s t a t n i ą  d e c y z ię ,  n a  
m o c y  k tó re j  d w o r z e c  k o le jo w y  G a r d e j a  
p r z y z n a n y  z o s t a ł  o s t a t e c z n ie  P o ls c e .  
O d d a n ie  o d s t ą p i o n y c h  P o l s c e  o b s z a r ó w  
n ie  n a s t ą p i  p r z e d  c z e r w c e m .  P o d o b n o  
p rz e w id z ia n e  j e s t  i s tn ie n ie  d w o r c a  w  
G a r d e ł  j a k o  d w o r c a  w s p ó ln e g o  p o ls k o -  
R ie m ie c k le g o  n a  p rz e c ią g  3 l a b

Strajk powszechni w Angij?.
L O N D Y N  14. (P o lp re s s ) .  W c z o ra j  

c e n t r a l n y  k o m i te t  zw. ro b o tn ik ó w  t r a n 
s p o r to w y c h  z a p r o k la m o w a ł  s t r a j k  od 17 
m a ja .  W c z o ra j  po poł. o d b y ła  s ię  n a 
r a d a  p rz e d s ta w ic ie l i  r z ą d u  iz  p r z e d s t a 
w ic ie la m i  zw . ko le jow ców , k tó r z y  o- 
ś w ia d c z y l i ,  że  s o l id a r y z u ją c  e ię  z g ó r n i 
k a m i ,  m a j ą  p r z y s t ą p i ć  do  b ez ro b o c ia .  
D r u g a  d e c y d u ją c ą  n a r a d a  m a  s ię  o d b y ć  
d z iś  p r z e d  p o łu d n ie m . W id o k i  n a  p o m y -  
ś ln e  z a ła tw ie n ie  s p r a w y  z k o le jo w c a m i  
eą  s łab e .

L O N D Y N  14. (P o lp re s s ) .  N a  w y 
p a d e k  s t r a j k u  w  L o n d y n ie  r o b o tn ik ó w  
m ie j s k i c h ,  p r z y g o to w a n e  s ą  w  z u p e ł n o 
ści k a d r y  o c h o tn ik ó w , k tó r z y  n a t y c h 
m i a s t  o b e jm ą  c e n t r a le  e l e k t r y c z n e  1 w o-
doe iągow e .

LONDYN 14. ¡P o lp re s s ) .  »Daily 
C h r o ń . “ isaznaczs, i i  w ra z ie  d o jś c ia  do 
s t r a j k u  p o w s z e c h n e g o ,  o z n a c z a ło b y  to , 
t% r o b o tn ic y  a n g ie l s c y  w y p o w ia d a ją  r z ą 
d o w i  z d e c y d o w a n ą  w a lk ę .  W  t a k im  r a 
zi* i rząd b ę d z ie  z m u s z o n y  zając stano
wisko zupełnie z d e c y d o w a n e .

WARSZAWA, 14. ( P o lp r e s s ) .  D y
p l o m a t a  c u d z o z ie m s k i ,  k tó r y  p r z e d  p i ę 
c iu  d n ia m i  p r z y je c h a ł  d o  W a rs z a w y  
w y d o s t a j ą c  s ię  z Rosji, w  r o z m o w ie  s  
p r z e d s t a w ic i e l e m  „ P o lp re s s *  m ię d z y  In 
n em !  o św ia d c z y l i  W s z c z e r o ś ć  p o k o jo 
w y c h  t e n d e n c j i  r z ą d u  m o s k ie w s k ie g o  
w z g lę d e m  P o lsk i  c h ę tn i e  w ie rz ę .  J e d n a k  
z n a j ą c  d o b r z e  o b e c n y  w e w n ę t r z n y  s t a n  
p a ń s t w a  b o ls z e w ic k ie g o ,  u w a ż a m ,  że  
n i e b e z p ie c z e ń s tw o  m i l i t a r n e  d la  P o ls k i  
z e  s t r o n y  R osji  S o w ie c k ie j ,  b y n a jm n ie j ,  
n ie  j e s t  u s u n ię t e .

B r a k  l i t e r a ln i e  w s z y s tk ie g o  o d c z u 
w a  o b e c n i e  c z e r w o n a  a r m ja .  M o ż n o ś ć  
o t r z y m a n ia  n a jn ie z b ę d n ie , ' s z e g o  j e s t  ty l 
k o  je d n a  —  w o jn a  i r a b u n e k .  N ia  J e s t  
w ię c  r z e ć z ą  w y k lu c z o n ą ,  i e  o d d z ia ły  
frrmjł c z e rw o n e j ,  r o z lo k o w a n e  w  p o b l iż u  
g ra n ic y  p o lsk ie j  s p r o b u  ą  be* z e z w o ls -  
n ia  a  n a w e t i b e z  w ied zy  w ła d z y  c e n 
t r a ln e j  w ta r g n ą ć  n a  p o lsk ie  t e r y t o r j u m  
Jed y n ie  w c e l u  r a b u n k u .

Działalność posła irótasiciep 
« Londynie.

L O N D Y N , 14. ( P o l p r e s s ) L o rd  C u 
rz o n  n ie z m ie r n ie  p o c h le b n ie  o d z y w a  s ię  
o  d z ia ła ln o ś c i  n o w e g o  p o s ła  p o lsk ie g o  
p rzy  r z ą d z ie  a n g ie l s k im  dr.  W r ó b le w 
sk ie g o .  N a t y c h m i a s t  po  p rz y b y c iu  d o  
L o n d y n u  d r .  W ró b le w sk i  z a c z ą ł  e n e r 
g ic z n ie  i n f o r m o w a ć  p o l i ty c z n e  l f in an 
s o w e  k o ła  a n f l e l s k i e  o  po li tyczno}  i 
e k o n o m ic z n e )  s y tu a c j i  o b e c n e j  P o lsk i .  
I n f o r m a c je  t e  z a w s z e  o p a r t e  n a  k o n 
k r e tn y c h  f a k t a c h  i śc is ły c h  c > f ra ć h ,  w y 
j a ś n ia ją  a n g l ik o m  d u ż o  t a k i c h  k w e s t  f,
o  k tó r y c h  p o l i ty c y  i f in a n s iśc i  a n g ie l s c y  
z b r a k u  o b ie k ty w n y c h  In fo rm a c j i  m ie l i  
w r ę c z  p o m y łk o w e  z d a n ie .  L o r d  C u r z o n  
p r z y z n a je  j e d n a k ,  że  p o w s ta n i e  n a  G. 
Ś lą s k u  z n a c z n io  u t r u d n i  o w o c n ą  a k c j ę  
d r .  W ró b le w s k ie g o .

Clłflrc&i flin. Steczkowskiego.
W ARSZAW A, 14. ( P o lp r e s s , )  Min. 

s k a r b u  dr. Jem  S te c z k o w s k i  z a c h o r o w a ł  
n a  p r z e z ię b ia n ie .  L s k a r z  za le c i ł  m i
n i s t r o w i  p o z o i t a n  e  w  łó ż k u  p rz e z  k il
k a  dni.

n ie jako  och roną  p r /e c iw  p ro p ag an d z ie  b-ł -  
sjccwicbiei, na  k ó ;ą  n a rażo n e  s ą  zwis* 
szcza kra je  nie uznające m oskiew skiej«  
rządu..

Rozm aitości,

O sta tn ie  w iad o m o śc i 
z  W arszaw y .

(•—) P o s e ł  polski w W aszy n g to n ie  
p. L ubom irsk i,  z as ian ie  odw ołany . Na j e 
go  miejsce w ysuw ana  je s t  k a n d y d a tu ra  
inżyn iera  T ad eu sza  Niklcwicza.

(—) Z M in. sp raw  zagr. kom on iku ją  
nam, że  m in is ter  Sap ieha  konferował je
d y n ie  z lo rdem  C urzonem . W zam iarach  
m in. S ap iehy  nie leża ło  byn&jmniej od
w iedzenie Lloyd G io r g e ‘0.

(— ) M inis ters tw o sp ra w  zag ran icz 
n y ch  2wraca uw agę  op in ji  pub licznej,  4e 
u daw an ie  się de legac ji  poszczególnych  
g ru p  spo łecznych  do  p rzedstsw icie li  o b 
cych w oprawach politycznych nie je s t  
rzeczą  ce low ą I u t r a d a ia  rolę tych p rzed 
stawicieli, po leg a jącą  z jednej s t ro n y  na  
śc is łem  w yko n y w sn iu  ins trukc ji  swych 
j rą d ó w , a z d rug ie j  zaś — aa u trzym yw a
niu  bezp o śred n ieg o  kon tak tu  z rządem , 
przy k tó rym  są  akredy tow ani.  P rzedstaw i*  
c ie lstwo d y p lom atyczne  nie je s t  pow ołana  
do roz trząsan ia  sp raw  politycznych z de
legacjam i s tronn ic tw  czy g ru p  s p o łe c z 
nych, p rzekraczałoby  to  bogiem  je g o  kom
petencje .

Rosja nie ma co wywozić 
w obecnej chwili.

Korespondent „N eptu n eV , klóry od
był podróż z Krasinem z Douvre’u do 
Ostendy, opowiada swoją rozmowę z tym  
ostatnim. Kresie przyznał, i e  Rosja obe
cnie nie w ieli ma artykułów wywozu, pó
źniej cfiarowsć będzie mogła zboże i naftę. 
Stosunki handlowe x zagranicą są coras 
żywsze, syndykat belgijski przyjął zamó
wienie s a  30,000 toan szyn, podobnie li- 
c*ne firmy francuskie przyjęły zamówie
nia rosyjskie. Krasi & zapewni«, i e  zawar
ci* traktatu ekonomicznego z Rosją  j o t

P r z y j e m n y  o j c i e c .
We Francji pewien Icamionicinik, Jar 

Erlaebner, sprsedaf *yna 4-letn. chłopca, Łaa* 
dlantowi koni, za 10,000 koron. W tnnej rt- 
etauracji zaofiarował tenże Erlaohner na fprs*» 
daż w wolnym handlu resztą swoich diloei, 
również po 10,000 koron kaide.
P a t r i o t y c z n y  p o ś r e d n i k  w  z ą .  

n ie r & n ju  m a łż e ń s tw .
Jeden * hamburskich dzienników iwnlo- 

«sosa następujące oglogzenio: „Z powodu nle- 
mieoko-narodowoj, głębokiej żałoby, będącej na
stępstwem śmierci najjaśniejszej pani, cesv  
raowej niemieckiej, in s titu í mój będzie w 
eswartek, dnia 14 i w piątek Í5 zamknięty. Za
powiedziano na czwartek konferencje odbędą 
się w niedzielę, z piątka zaś odłożone będą aa 
wtorek. H. 8. pośrednik rcałioństw*.

H i s t o r y c z n y  w r * { j o n  k o l e j o i s y ,
w którym 11 listopada 1018 roku została 

podpisane aawioszenie broni i  Niemcami, bę
dzie — jak donoszą r. Paryta — nmieasenony 
w muzeum wojskowem.

S t a n o m  Z j e d r a o c a r o n ^ i w  p r z y b y 
t o  o k c ł o  ÍG  m i l j o n ó w  c u d z o *  

z i e m e ć w .
Jak * nowojorskiej statystyki wynika, w 

Stanach Zjednoczonych przebywa 13,703,30? 
cudzoziemców. W roku I$10 naliczono caled- 
wie 3,131,728 cudzoziemców.

K o b i e t y  m e j o r y i u j ą  m ę ż c z y z n  
w  B e f t f j i .

Przy odbytych świeło wyborach komunał* 
nych w Iielgji, w których kobiety poraź pierw* 
szy brały udział w głosowani«, stwlordzon* 
wlększośd kobiet, czyli 2,lfi2,000 priseclw 
2,076,000 mężczyzn.

J a k  k a r m i ą  n a s z y c h  u r z ę d n i 
k ó w .

Oburzający iScio fakt zaszedł w tycll 
dniach w Warszawie. Oto sekretarz sądu wat* 
szawskieno Syrewlcz,, wśród różnych produki 
tów deputatowanych otrzymał 8 kilo .mąki śyt. 
niej“; mąka ta zawiera tylko 18 proo. jej; r*- 
azta zaa — były to otręby.

Dyrektor urzędu zaopatrywania praocv. 
państwowych p Śliwiński, do którego uda! się 
sckTotara z prośbą o zamiano mąki, oświadczył, 
ie togo uczynić nie aioie, bo U. Z. P. P. wy
daje taką mąłsj, Jaką... otr*7 ia«je od Urzędu 
Zbołowogo.

Urzędnik powołująo się aa wyniki doma
ga się od władz sądowych pociągnięcia win
nych do odpowiedzialności karnoj 1 wytacza 
powództwo przeciwko Urzędowi zaopatrywania, 
w osobie dyrektora Kaz. Śliwińskiego o L,OO0 
mk. odszkódowanla.

E D i x s a o L o r .

Z OOENEOO SLĄSKA.
Zo zwiadów wraca młody górnik, 

granat ręczny. Siary pyta go się:
— Są tam szt08-trupy?
— O cały stos, trupy...

Wti*l

NSomiee do Jcuzyna Anglika w marcu:
— Linja Korfantego? Można Je6zcz» wy

trzymać.
W maju, pokazując posuwających #lę 

górników:
— Patrz pani Ltnja Korfan tęga, kto ią 

zatrzyma
•

Sff. John Allformoney czuł się nieswoja 
w Dublinie wśróii huku bomb. I prosił o prze- 
Biesienio z Irland.il. Nieszczęściom przozna- 
czono go na G. Śląsk. Mówi do Niemca:

— Podajemy sobie dłonie, obaj jesteśmy 
równo łubiani...

BOLSZEWICY W WARSZAWIE.
— TOtęc misja sowiecka w Warszawie taa 

rzekomo zachować ¿clsłą neutralność.
— To znaczy: wejść w konszachty t na

szymi .neutralnymi“.

U KABALAK5Ł
— Będzie pan uczył się pięknie, zdA paa 

wszystkie ogzamina, a potem będzie pan cier
pieć biedę dziesięć lat...

— A potemł
— potem to się ju t  pan przyzwyczaj!.

ZB STATYSTYKI WIIjZJBNNBJ.
.Wedle oatatnlch wykazów urzyiawycl^ 

we wszystkich więzieniach w Polsee przłbywa 
•0,000 wlęiniów. Jaka duta ltcsbal]

— Wis rz aii, że znacznie włękssą J**S 
Uezba tych, oo w kryminałach ciadzłać — f«* 
wtnnił .6»e*ut»k*‘.
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ZFJDZfl ZŁOTfl czy li M iljarder i je g o  S ek retark a
Wstrząsający dramat w 6-ciu aktach osnuty na tle życia i stosunków obecnych. W rolach główny Lilii Marion i Sadja Geza znane z obrazu 

„Sumurun“. Udział biorą w obrazie Anarchiści, Rybaoy, Miljarderzy i Policja.

Szybko, soHdnie i tanio!

IManiezna fabryka wyrobów szowckieh

S a l a m a n d r a
P i o t r k o w s k a  ^ 2  112

otworzyła w Łodzi speojainy dr, l a l

zelowniczo-repcracyjny
do uiytku publioinego, ustanuwiająo praytom conij za 
sadniezą od roboty 78 sn>., s

o ijc j .u i im i  wV. IOU.
Cena zań kompletna wyao«l:

z a  z e l ó w k i  m ę s k i e  " Ł ” -

z a  z e l ó w k i  d a m s k i e  .”. » 5 ° “'  “ Ł  m -
Obf.talunkl do rapłrncji priyjciują:

i) , , t .  Bu —f ł o t r l c o  f.iiał 102.
£) , , Ii ii!tO :U ••—r*i•  łrfcu v '» ka  294. I:!
3) „  E;;tV.Q‘«-Cr*wm-> £8. 
t>J Sklep komisowy „PI10GREŚ*—Piotrkowska 175.

1 Szybko, solidnie i tanio I

Towarijstws Rrenieślaicza „RESURSA“ uprasza

p o s ia d a ją c e  w ła s n o  s z t a n d a r y  (za  w y ją tk ie m  C e
chów , k tó r e  to  6% Już  zo rg a n iz o w a n o  p r z y  R e s u r 
s ie)  o ł a s k a w e  w yiie logovran io  p o  2 -ch  p r z e d s t a 
w ic ie l i  j  ś r o d ę  d n ia  18 m a ja  r. b. o g o d z in ie  a 
wie%’:o re m  do  lo k a lu  „ R e s u r s y "  ul. K il iń sk io g o  117 
w c e lu  u s ta n o w ie n ia ,  ogó lnego  p o r z ą d k u  w y s tę p o 
w a n ia  s z ta n d a r ó w  w  p o c h o d a c h  i u r o c z y s to ś c ia c h .

Z powaf.anlcm 
ZARZĄD

L  Towarzystwa Rzemieilnlczcflo
.RESURSA“.

.< ’z.sriBcaaBmMsaymiztisMBB

Ci!i w, © s f iM te a  żsfeS ia lai. El. t e s a h e a i j
H i .  K o i e ń i s s k i  2 1 .

Egzaminy wstępne do klaa niższych do 3-ciej 
włącznie r o z p o o z n ą  się dn. 2<̂ V; do k l a s  wyższych 

' dn. 1 - g o  c z o p w c a .
W roku szkolnym 1921(22 otwarte zostaną równo

ległe oddziały klasy I f - i e j  i Ill-ciej.

Zamiast 15 maja

P o p i s  uczenie S z k o ł y  
Rytmiki, Plastyki i Solfeggia
p* ńm P a s z j k e - F o l a k o i j r o j
odbędzie się  10 maju o 4-ej po poi. 

w T eatrze  Miejskim, Dzielna 18.
W  p r o g r a m i e :  G i m n a s t y k a  n j ł m i e s e i a .

Qbsłaz& i P la s ł^ e s n e .  
T a ń c e  (‘ f i m i c z n o ,

O
Programy i bilety do nabycia codziennie 
od 5—7 w Kancslarji Szkoły (Rozwadow

ska 7) i przy Kasie Teatfu.

E&aOBfi

s i u m a a

TOW. AKC.

Widzewskiej Manufaktury 
Bawełnianej

dawniej Mainzei i Kunitzer
rozpoczyna z dniem 1 czerwca r. b. w spe
cjalnie otworzonym sklepie, Widzew, Roki- 
cińaka 98, koniec linji tramwajowej J4 10*
sprzedaż towarów białych, baweł
nianych damskich, oraz resztek i dr.

O G Ł i O B Z i E I B J I K

Zarząd Stowarzyszenia Współdzlelczego Pracowników Kolejo
wych St. Łódź—Kaliska niniejszym podaje do wiadomości swoich 
członków, ii w dniu 29 maja r. b. punktualnie o godz. 3-ej po poł. 
w lokalu Stow. Pracowników Kolejowych 41-ego Koła „Jedność“ 
przy ul. Promyka Nr. 15 zwołuje

Walne lorocziff Itbinie
9

z następującym porządkiem dziennym:
1. z a g a je n ie ,  2. w y b ó r  p rz e w o d n ic z ą c e g o ,  3. s p r a w o z d a n ie  r a c h u n k o w e  

Z a r z ą d u  z d z ia ła ln o ś c i  od l s ty c z n ia  1919 do d n ia  81 g r u d n i a  1020 ro k u ,
4. s p ra w o z d a n ie  R a d y  N a d zo rcze j ,  f>. z a tw ie rd z e n ie  b i l a n s u  i p o d z ia ł  z y s k ó w ,
6. d o w y b o r y  Z a r z ą d u  w m ie js c e  u s tę p u ją c y c h :  B o le s ła w a  G r o c h o w s k ie g o  
K a z im ie rz a  J u n c z y k a ,  J a n a  R u s s a  i A d a m a  B a r d z y ó s k ie g o ,  7. W y b o ry  R a d y  
N a d z o rc z e j ,  8. p o w ię k s z e n ie  u d z ia łó w , 9. o m ó w ien ie  s p r a w  ż y w o t n y c h  n a  
r o k  b i e l ą c y  w z w ią z k u  z w p ro w a d z e n ie m  w o lnogo  h a n d lu ,  10. o tw a r c i e  filji 
w g m a c h u  S tow . „ J e d n o ś ć “ z p r a w e m  p r z y jm o w a n ia  u d z ia ło w c ó w  nio k o l e 
j a r z y  i 11. w o ln e  w n io sk i .

Z a r z ą d  u p r z e d z a  cz łonków , żo w m yśl p a r .  88 s t a t u t u  W sp ó łd z ie l i l i ,  
z e b r a n ie  p o w y ż sz o  b ę d z ie  p r a w o m o c n e m  b ez  w z g lę d u  n a  ilośó p r z y b y ł y c h  
cz ło n k ó w .

g imiiiiiriu w m iii ihi ip y i m m mi u iWTiiiiiiiiw iinHih ' 111 mii.... ... .  ̂< i—11 'ia i im w i r n i r m  - tt wii tTi

O głoszenie.
W dniu 22 maja 1921 roku w lokalu 

szkoły powszechnej w RaiiogOSZCźll. 0 g°dz. 3-ej 
popołudniu w pierwszym terminie, o godz. 4 
w drugim terminie odbędzie się

O g ó S n e  Z e b r a n i e
czM&jj kooDeroSŷ y spożywczej gm. RALCOOSZCZ.

Szkota
Zawodowa k ra ja  i szycia

Dyplomowanej Ucz^nlcy Pary
skiej Afeudcmji Krojłi

ilU fiyd t w'.Vij>i 
?jódi, Plotikowsta IC4 

Nmka kroju, s?ycla. p«so- 
watiia I modelowania. Uczenlca 
otrzymują śwadtol wa. Kiirs wsicl - 
kich rob t ręcznyeh, Zapisy od 
10 — l. Dla prr.eujących kursy 
c wleorowe. Sprzeiji fasonów 
par Itrowych.

3
Ii
5'
6'
7

9

PORZĄDEK DZIENNY:
Wybór przewodniczącego zebrania,
Odczytanie 'protokulu poprzedniego zebrania, 
Odozytanlo sprawozdania Zarządu ora* bilansu za r. 1020, 
Odczytanie protokulu komisji rewizyjnej,
Podział zysków za rok 1920, ,
Projekt budżetu na rok 1921,
Ustalenie wysokości udziałów członkowskich,
Zmiana nazwy kooperatywy,
Wybór 8 c»łonków Zarządu i 3 członków Rady Nadzorczej.

Rada Nadzorcza.

Najtaniej kupić można
ZŁOTE OBSACZStl
pierścionki, zegarki i zega

ry różnych firm i t. p.
— TYLKO u JUBILERA —
O Z E ^ E E H G A  
CUdisrtia Jtfś G83.
Tam te i zakłiid rcperacyjny

m m m m m m
g »« t  f  r

W poniedziałek dnia 16 b. m. o godz. 3 p. p, 
w lokalu Polsk. Zw. Zaw. Główna 31

ODBĘDZIE SIĘ

Ogólne Zebranie
c z ło n k ó w  Z w ią z k u  R o b o tn ik ó w  B u d o w la n y c h ,  
d r z e w n y b  I p o k r .  z a w .  Zjednoczenia Z a w o d o 

w e g o  P o l s k ie g o .

O liczne i punktualne przybycie uprasza

ZARZĄD.

B 8-s ki. Oiranaiiua ItaaaisijiZBos

H e l e n y  M i H l a s e e w s k i e j
V3 Łodzi, Sienkiewicza 61.

E g z a m in y  w s tę p n e  o d b ę d ą  s ię  dn. 28, 24 i 25 
g o d z in ie  8 i pó ł  po p o łu d n iu .m a ja  o

i .  Bryl,

OKAZYJNIE TANIO 
ra lta  Jamsklo

6500 —3500 
Suknie etamlnow»

* 25C;)-|800 
szowlotu 2250 

1950—1450 
haftu

2500-3000 
Bluzki etamin.

790 - W 0-590  
S^weohol I Róznar
piotr*. .00—w;» 1S).

K łn ie r ż o
papierowo tuzin mk. 75.
Uozuiowglclfi >nk. 00
oraz kolniorne f?ujnowe 

po cenach tanich
Peters lge i Szmolke

9.3. P i o t r k o w s k a  03.

Tytoń, Papierosy, 
Cygara i Gilzy

poleca

I I P
e s r  T o w i n S w " ® a

©ss2ae dlii a s g s iid ii i
s p o c j a i n i e  d l a  k o o p e r a t y w  1 
s p ó ł e k  r o l n i c z y c h ,  s ą  n a j t a n i e j  
do n a b y c i a  w s z y s t k i c h  gatun
kó w  to w a r y :  n a  d a m s k ie  I m ą-  
s k l e  u b r a n ia ,  p ł a s z c z e  i su k n io ,  
b i o l i ź n la n e ,  p o ś c i e lo w e  i p o d 
sz e w k o w e ,  b a t y s t y ,  e t a m i n a  i 
k ro to n y .  C h u s tk i ,  p o ń c z o h c y  1 
wiole  i n n y c h  tow aróv/  w r e s z t 

k a c h  i s z tu k a c h .
Piotrkow ska jTifl
w p o d w ó r z u  , 1 - 5

3 wcjicle.

Ogłoszenia d ebna.
A. Akuszerka
A. Tretiicier, nl. 6-30 Sierpnia 
(Benedykta) 18, tr. 20. 1568—10
Kaźmierczak IViadyiław zaati* 

bił paaiport niemiecki, wyda
ny w Łodfl.' _______ î !19—3
i/apiau Benitmln Mosiko zagu- 

r bił paszpoit nlealecsi, wyda- 
ny w Łodzi. 1807—S

ul. RZGOWSKA N. 89.

w najlepszym gatuuku. 
Odbiorcom większej ilości 

ustępstwa.
HH8SHBSW S_ 
K u p u j ę
p!acę najlepiej Wj-tnmjch, P** 
ccdyUta 19, w sk!ep:e. 1783—10 
tTucn l ic  S ta in s ł iw  ~porl*

fel w którym były dwie kar
ty powt-UnU z P. Ki U., dowód 
osobisty watstatfiw punrkarsko* 
rusznlkanklch 1 3700* mk. 179(;*3

Maszynę P S ?  rST̂-
dam tanio Drt^ooweka 33, w **•

Skrzypce, u r S S r &
knpcl«, sprzedaje tanimi Oilmifr. 
ski, Otówna 58 w podwórzu.

_  1657-6

Ubrania, Palia
O b u w ia  k to  ebee  kupić p r o s l i a y  
zwiodaić na?z^  hurtownią .  Modne 
sez o n o w e  mę'-kla, d sm sk ie  i dr!<> 
ę inne .  Kamasza raęik is  2500,— 
lak ie tow a  41'X)—, d a tu sk li  c /a rn*  
2500—, b io u ro w e  4353—, ds!e- 
cinn-i b ro n zo w e  2OT0. Ubtaii i* 
m ęak ie  do  ro b o ty  l ł 7 5 —, straj- 
g a r d o w e  o d  8000—, k a m g a r  - w i  
od  12j 00. Spodnia  200—, i« ;az#  
675 k.'.tn” Rrnavre sz tuczkosro l c03 
P a l t *  d am sk ie  i m ;s i ; le  modn« 
k o lo r y  o d  2:00 do 10000—, nbriv  
nla d i ie c ln n c  i ch łopięce  od  1CC0. 
S p ó d n ic e  od 600. Bieilsna,  poń* 
czccli , tk a rp c ik l  1 chustk i .  Wiatki 
w y b ó r  mojJnych szewiotów, bosto
nów, kumijarnów, t o ^ a r k o t ó w ,  
b a ty s tó w  i b ław aty .  P o leca  pa  
cenach h u r t o w y c h  ch rze śc i ja ń sk i  
S l lad n ica  to w a ro w a  pod tirm% 
, , J a r m a r k  Broat-
r>:cw Jagoda ,  P io t rk o w sk a  ^  44. 
W ^ U n l i r i7~iiiaja^w M llcszk fo i l  
*• -a p ro b o s j r z a  o d b ed z ie  słę 

» t icyt»cja na dz ic r*aw e  3 morgo- 
w e g a  s a 1». I7&7—5

Zakład fofograficz-
m o m e n t a l n e  zd jęci*  do p» 

*1,7 s i p o r t ó w  1- w sze lk ich  do- 
k u m e n tó w  o raz  pam ią tka  wo w y
k o n y w a  najtaniej, J u i j t n  Karczem- 
»kf, f M ł ,  Ł ag iew nicka  K? 27 (Ry» 
n ęk  Bałucki)1. 1760—4

Leezsiioa chorób zębów
Lo ka rza -d a n tysty H .  P H U 8 S

145. Piotrkowska 148«
Dla klasy pobołaiczej. |

Za plombowanie eru wprawiania zębów 
oplata podfug taksy(



M W kTBPY.
idBSSBiiSfciiSSre&ij

Z a r z ą d  Kooperatyw y Zw ią zk u  Ekonom icznego 
Pracowników Państwowych w  Ł o d z i ,

podaje do wiadomości członków Związku, £e dalszy ciąg

‘Na 131 , P  R A C  h" — 15 maja \%2\ v

Od dziś demonstrowany będzie obraz osnuty na tla ostatniego najścia bolszewików na Warszawę p. t,

K i n o !
IJE iL

K i n o !
i££2E2Z23!

X > 5 3 i o I i r L s t  n r ,  1 8 /

( S  &t3ESFS.&3E2) a
Wzruszający dramat w 10 wielkich częściach (2 serje z udziałem: pp . ASIoy B eflo y , H s n o r a ty  L e s z c z y ń s k i e j *  J a d w ig i  S®o» 
s a re k r» / ,  B o ń o sy , S S ę p o w s b ie g e , S i a f a n a  J a r a c z s ,  E d m u n d a  G d s iń u k ie ^ e , G r a b o w s k i e g o ,  J e r z e g o  U s z c z y ń -

s k l c g o ,  W i n c e n t e g o  R a p a c k i e g o  ( s j s a ) .
Najwybitniejsze momenty walk pod Radzyminem. — Bohaterska śmierć ££s. S k o ru p k i .  — Wzruszające sceny, wywołane skrytobójczą 

pracą niewidzialnych rąk wroga. — Przemówienie generała Hallera do ochotników. — Generał Żeligowski przed bitwą Radzymińską.
R a d ż y m i e i  ■ Z e e g p z e !  Onnerał Eządkowskł, dowódca dyw. Lltewako-Blałor. i Pułkownik Małachowicz, dowódca X dyw. piechoty nu oaele s wolch wojsk

© z e ś ć  b o h a t e r o m !  Naczelny wódz i Naczelnik Pańdtwa po awycięatwle otraymuje na placu Zygmunta Buławą Mars fałkowską.

C z e ś ć  p o l e g ł a m !  Sarkofag na czośd poległych bohaterów w Alejach Jerotolimskich.
Pisrwscarzęctay scn eari zwiększanej orkiestry symfonicznej.

P o n ą t e k  p r z e d s t a w i e ń  w  ś w i ę t a , s o b o t y  i n ie d z ie la  •  g o d z . 2  p o  p a ł . ,  a  w  d n i p o w s z e d n ia  o g o d z . 4 - e J  p o  p o ł .
UWAGA: Druga Serja tego obrazu demonstrowana będzie od 22 b. m.

Cr. H, w

Z>sz;i& i  d n i  n a s t ^ p n y o l i !  
Wielki św iąteczn y program !

Choroby kobiece 1 afctiszerja 
Roz«aćttut»!ia Mr. I

Król
«kranu M O Z Ż U C H M

i jego urocza 
partnerka L I S S E U M e

B S H LOS SIĘ MSCi
w niezwykłym 

dramacie w 5 akt.

¥ 9

Nad pro- ¡RB |[$  ¡| Pilm alegoryczny, wykonany przez wytwórnię B-oi Pathó
gram: u w Paryżu z okazji rocznicy Napoleońskiej. — —

Codziennio w święta o godz. 2-ej po poł., w dni powszednie o godz. pół do 4-ej po poi.
3£5$r* Przadsiswtenia dla dzieci i młodzieży. “5381

T&KiO! 
t ^ i k o  u  mnie,

bo w m ie s z k a n iu  p ry -  
watneui

pod firmą

!♦
Dzielna II? 34

Płótna,
Madepolsun
Surówki,
1 lancia,
Piórie»Va,
Pnrpur,
Chustki"
Podszewka,

Korty,
Snkna,
Bostoi.y,
Sie wloty,
Wełna,
Etamtna,
Batysty,
Kretoisy.

— H u rt I 0 * ta l. —
Specjalne ceny dla koopera

tyw l kółek rolnfciych

f i
K
tt

U
¥
♦i
ii

\

L E C Z N I C A  L E K A R Z Y  S P E C J A L IS T Ó W
Piotrkowska Nr. 17, drugie podwórze.

9-10
10-11
11-12
11-12
12-1

12-1
2—3
8 -4
3 -4
3—1
4—5 

»21/2—11̂

ch ¡roby oczu codzltn.
choroby wewnętrzna •
chor. «kórne 1 weaer. m
choroby kobiece •
chor. wewnętrzne 1 dzie

cinne (płuc 1 aerc)
choroby chirur. 1 kobiece »
chor. skórne 1 wener. •
choroby oczu •
choroby chirur. kobiece 
chor. we wnętrz, 1 dziecin.
choroby nerwowe po», irod.l plĄttk
choroby kobiece codzlen.
choroby nerwowa m
choroby nos«, gardłtlaizu •

dr. (SarliAaki 
dr. H agdzlok l 
dr. D utkiewioa  
dr. Ł itgew sk i

dr. O siecki 
dr. A rty łllilew lo i 
dr. S k u a icw io i 
dr. M ichalski 
d r. K lerk* 
dr. Joltiel 
dr. M ltta lstaadt 
d r . Ueaw. JaeiAakl 
dr. S ta r c r itk l  
dr. CxaplUkt

\

UWAGA: 1) Lecznic* otwarta codzlert p tic t świąt
Porada 100 rak. Operacje i opatrunki wsttlklego rodraju—od amewy.

>ł
M
54
}ł
n
)łn
n
n
)«

)ł
#
}ł
Ił
H

W

€mm C m i  d l  11 GL I V U U ^ I  I ^  ¡Lj U

odbędzie się w dniu 30 maja r. b. t. j. w poniedziałek, o godz. 5 
po południu, w sali Koncertowej, przy ul. Dzielnej 18, bez względu 
na ilość obecnych. '

Wobec ważności spraw, będących na porządku dziennym, 
mianowicie: zmiana statutu, powiększenie udziałów członkowskich 
i t. p., uprasza się o jaknajliczniejszy współudział.

Wstęp na salę mają tylko członkowie Związku za okazaniem 
książeczki lub legitymacji członkowskiej.

a ^ w n n w ii w n r i nwfri

jflno DOlfó LUDOWY, ol. Przgjazd ifg 34.
*. Ola dzieci i m ło d zte iy dozw olona.
»torku d. 10 do ponledalałku 16 maja włącznie. *

ullblenTcâ uWloM̂ ł Henny Porten
rw*j »ajnowałiej kroaoji, prjsewboraei, arcywewłej far

sie w 4 aktach (5 ©aijiclaeli) p. t.

Dwie Jedynaczki
Akeia tooty >i, u  ti4 praepUtnyeh krajobra*ów Tyrał«.

OBKT MDWfiC NISKIE, 
daie powea^nłe specjalna załftka. — —

Koks w Gazowniach/

może nabywać każdy do własnego 
użytku, dla przemysłu (ub

n a  o p a l
Z a r z ą d  G a z o w n i  M ia ]s k ic h  

w  Ł o d z i .

6*3 klas. Szkoła Handlowa

Łfózkisss Towarzystwa Szerzeni« Wiedzy Mów**
ni. Gdańska (Długa) 45.

E g z a m i n y  w s tę p n e  p r z e d w a k a c y jn e  do  k la s :  w s t ę p 
nej,  I , II ,  U I  i IV  ro z p o c z n ą  s ię  a n .  i c z e rw c a  r. b.

P o d a n ia  p i a y j m u j e  k a n c e la r j a  S z k o ły  e e d z iean i«  
o d  2-ej pep .

D y r » k lo r  S zk o ły :  ROM AN TUL1N.



a w ? -

1 c a s i n oDziś i dni następnych!

U l u b i e n i c a  Ł @ d z i a n

w  swej najnowszej kreacji w 6-cio akt. wielkim dramacie p. t,

A L F R E D , poeta, 

J E G O  O JC iEC .

K L A R A , siostra Alfreda

H R A B IA  de G I R E Y .

V I O L E T T A ,  F L O R A , aktorka. 

J E J  O J C IE C , G A S T O N , jej przyjaciel,

Początek przedstawień o godz. 3-©fPasse-partout

i ® « « *
•’V

m £ mj ł u n  D ziś i dni następnych!
mammmmmmm —  aro

Najnowszy obraz w 5-ciu serjach znakomite] amerykańskiej wytwórni „TRANS-ATLANT1C“ p, t,

i  s e r j a  i

Dramat w 6 wielkich aktach, ilustrujący niezwykle przygody 
jednej z najbardziej tajemniczych osobistości New-Yorku.

P&c?ąfeh przedstawień o 3 -aj P o ^ z ą k k  p m d s f s w î e «  o  3 - o j ,

W ydaw ca  Zarząd  O kręgow y N.P.H. w Łodzi. Reda k to i  odpow iedzia lny  PÁWtífc UKBANlAKTłoczono w drukami „Praca" frrejazd 8.


